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Jak z Wiednia słychać, B a d a  p a ń s t w a  

będzie się mogła zebrać zaraz po d. 20. paź­
dziernika.

W sejmie dolno-anstrjackim wnieśli wczoraj 
zwolennicy Sctónerera, aby sejm in  corpore wziął 
udział w uroczystościach na cześć n i e m i e c k i e ­
g o  c e s a r z a  podczas pobytu tegoi w Wiedniu. 
Marszałek krajowy Kinsky odpowiedział, ie wnio- 
sok ten nie nadaje się do dyskusji, albowiem ce­
sarz niemiecki będzie gościem dwom cesarskiego 
a nie krajn Dolnoj Austrji.

Organa półnrzędowe biorą za złe s t a r o e z e -  
c h o m, ie  w wiadomej rezolucji wiecowej podnoszą 
czeskie* prawo państwowe, sprzeczne z konstytu­
cją anstrjacką.

K o ng r e 8 m ł o d o c z e s k i ,  naznaczony na 
dzień św. Wacława, został odwołany, ponieważ 
kongres staroczechów z d. 16. bm. w Pradze wy­
padł, zdaniem młodoczecbów, tak nieznacznie i 
mizernie, łe  jakikolwiek protest ze strony młodo- 
czeskiej byłby zupełnie zbyteczny. Młodoczesi 
snać sądzili, ie  kongres staroczeski się nie nda, 
dziBiaj jednak widzą, ie  nie zdołaliby zbębnić ja ­
kiegokolwiek choć w części tak poważnego zebrania, 
kiom był kongres staroczeski, i dlatego cofają 
swój kongres.

Okazuje się, ie  nowy niemiecki r e g u l a ­
m i n  w o j s k o w y  wprowadza tylko te zasady a 
nawet formy, które anstrjackiemi regulaminami 
wojskowemi z r. 1880 i 1887 jnż są wprowadzo­
ne. Wojskowość anstrjacka doskonale skorzystała 
z nauk wojen francnzko - pruskiej i resyjsko- 
tnreckiej.

Organ bisk. S t r o s s  m a j e r a  zamieszcza 
na czele swego ostatniego nnmern następujące o- 
świadczenie : „Z powodu nowych napaści na bi­
skupa Strossmajera za jego kijowski telegram, 
które zostały wywołane znaną sceną w Bellowa- 
rze, widzimy się spowodowani do następującego 
oświadczenia : Co król kroacki przy przedstawie­
niu się ks. biskupa Strossmajera powiedział, tego, 
rzecz naturalna, ani komentować ani rozbierać nie 
wypada. Gdy się jednakie cały epizod odegrał pu­
blicznie, to naleiy on do sądn, który wyda hiito- 
rja. Jestośmy przekonani, ie bisknę tego sądn 
moie oczekiwać z spokojnem sumieniem. Nie wie­
my, czy kto potrafiłby podać dosłowny tekst roz­
mowy. Jedno tylko jest pewnem, iż biskup w tru­
dnej swej sytuacji potrafił dać odpowiedź w gra­
nicach kkromnośsi i umiarkowania, które mn na­
kazywały być z winnem uszanowaniem przed u- 
święconą osobą króla, i żo potrafił tak odpowie- 
dzięć^jak tego wym okło jego sumienie, powoła­
nie i znany jego cnar»kter.“

Polit. Corresp. donosi, ie  papież powołał 
Strossmajera do Rzymu, aby go pociągnąć do od­
powiedzialności za udział w obchodzie uroczysto­
ści, na której nawet sam rząd rosyjski nie był 
reprezentowany; przewidują, ie  biskup zostanie 
pozbawiony urzędu. Inaczej jednak brzmi telegram 
Ceasu z Wiednia, mianowicie, iż półnrzędownio 
dano do poznania Strossmajerowi, ie  powinien zro­
zumieć słowa cesarza i zrezygnować ze swojej 
stolicy, nie czekając, aż rząd węgierski przy lada 
sposobności w urzędowaniu go zawiesi.

Pisma węgierskie śledzą krok w krok Stross­
majera ; okazało się, ie  we dwa dni po owej sce­
nie bellowarskiej był w Osiekn (Esseg) i w wy­
śmienitym kamorze przechadzał się z księiami 
po promenadzie.

Przebieg procesu jenerała D o d y zaczyna 
samychie Madiarów niepokoić. Jenerał jest noto­
rycznie chory i tern tłumaczył, że nie może przy­
być na rozprawę publiczną — mimo to sądzono 
go i skazano zaocznie , i na wniosek proknratera 
nie dopuszczono dr. E5tv5sa jako obrońcy, pomimo 
ie  w takim ie samym wypadkn w Debrecynie do­
puszczono. Obawiano się podobno, ie  E5tv5s (syn 
ś. p. m inistra i pisarza) w obronie Dody zawiado­
mi o tworzenia się między posłami madiarskimi 
aamoistnej frakcji pod hasłem mim narodowościo­
wego. Zrazn zamyślał prokurator oskarżyć Dodę 
o obrazę majestatu, ale byłoby to komicznem wo­
bec jenerała, który się wsławił w wojnach r. 1859, 
1864 i 1866 i słynie jako fanatyczny lojalista — 
oskarżył więc tylko c obrazę majestatu narodu 
węgierskiego. Wyższa instancja obali zapewne 
wyrok aradzk i, ale fakt gwałtownictwa pozostanie.

Wiener AUg. Ztg. dowiadaje się z Rzymu, 
ie  stosunki W a t y k a n u  z R o s j ą  są bardzo 
naprężone dlatego, ie  zawarcie konkordatu nie 
megło być przeprowadzone z powodn zbytniej 
esułości p&pieia dla Polaków.

Rozporządzenie arcyb. D i n d e r a, zakazu­
jące księżom przyjmować mandaty do sejmn i 
rajehstagu, wywołało w Germ anii ostrą krytykę.

To, eo nam jnż dawno z Petersburga tele­
grafowano, potwierdza dzisiaj donioaienie peter­
sburskiego korespondenta Gae. KolońsMej, że po­
dróż w. ks. S e r g i u s z a  do  J e r o z o l i m y  ma 
być połączona ze złoceniem poli tycz nem. Miano­
wicie ma w. książę wyrazić sułtanowi osobiste 
zapatrywanie cara na kwestję bułgarską, i to w 
sposób taki, aby stosunki między Rosją i Turcją 
postawić na lepszej stopie. Sądzą, że tego rodzajn 
oświadczenie przez brata cara, daleko większe na 
sułtanie wywrze wrażenie, niż gdyby je ambasa­
dor uczynił. Gar Aleksander, dodaje korespondent, 
omówił wszystko z w. księciem Serginszem pod­
czas odwiedzin u niego na wsi, i w. książę miał 
w dnia 14. b. m. w Petersburga długą rozmowę 
z Giersouo.

Ambasador rosyjski w Konstantynopola N e- 
l i d o w  upraszał o nrlop na jeden miesiąc, lecz 
na rasie odmówione ma. gdyż ogólnej położenie 
nie pozwala obecnie na jego wyjazd.

D. 13. października opływa 50 lat słałby 
G i o r s a ;  robią przygotowania do uczczenia tej 
rocznicy.

Inspektor szkół w R y d z e  ogłosił, że z roz­
porządzenia rządn, z wyjątkiem 1. klasy szkoły 
Indowej, wszystkie wykłady odbywać się będą po

rosyjsku, a język niemiecki będzie tylko nadobo­
wiązkowym przedmiotem.

Organ hr. Kalnokiego Fremdeńblatt powta­
rza te artykuły dzienników berlińskich o bytności 
hr. K a l n o k i e g o  we  F r i e d r i c h s r u h e ,  
które dla ustalenia pokoju wykazują potrzebę 
nszanwaonia w całej mocy traktatów w Bnł- 
garji. Niektórzy łączą wycieczkę hr. H. Bismarka 
do Rosji z układami między trzema cesarstwami.

Poseł pruski przy Watykanie S c h 1 5 z e r 
wyjechał z Berlina do Friedrichsruhe, gdzie się 
spotka i z Kalnokim. Do Rzymu ma Schlózer 
wrócić d. 21. bm.

Z Paryża zapewniają, że za zgodą Carnota 
i większości republikańskiej g a b i n e t  F l o ą n e -  
t a - G o b l o t a j  peda się do dymisji rychło po o- 
twarcin parlamentu. Jest przypuszczenie, że opor- 
tnniśoi z Ferrym lnb bez niego znów przyjdą do 
steru i rozpocznie się zwrot kn rządom nmiarko- 
wauo-repnblikańskim. Podczas podróży Ca m o t a  z 
Floąnetem po Normandji jaskrawo nderzał kom­
pletnie zimny stosunek między nimi. Carnot ani 
razn nie pozwolił Floąnetowi przemawiać w imie­
nin rządn ; nie ma też w Normandji klnbów ra­
dykalnych, w którychby Floąuet mógł się popisy­
wać. Był tak zły, że nie miał uprzejmego uśmie­
chu nawet dla masonów, którzy mn w Rouen wi­
wat wołali.

Carnot rozdziela wszędzie po drodze znaczne 
samy z pensji swojej na cele publiczne. W fabry­
ce firmy Blin w Elboenf najstarszy robotnik ofia­
rował Carnotowi dla pani Carnot trzy suknie ko­
lom lie dn vin, trnffe i gris de fer, a w przemo­
wie oświadczył: Tkaniny te przedstawiają dla nas 
zwycięztwo nad przemysłem zagranicznym.

Donoszą z Paryża: Dla zupełnej r e g u l a c j i  
b u d ź  s t u  istnieje zamiar zaciągnięcia pożyczki 
w wysokości jednego miliarda. K o m i s j a  b u ­
d ż e t o w a  uchyliła wielkie pozycje na zwiększe­
nie floty, obronę wybrzeży i na przygotowanie 
marynarki handlowej dla celów wojennych.

W łonie r o j a l i s t ó w  f r a n c u s k i c h  
zaszedł bardzo ważny wypadek. Część nienbłaga- 
nych Jegitymistóśr nia cheąc hr. Paryża uznać 
za spadkobiercę Chamborda, n?nawałą Bnrbonów 
hiszpańskich, tj. Don Karlosa i jego syna, Don 
Jayme, za jedynych prawowitych królów Francji. 
Otóż z okazji odsłonięcia pomnika hr. Chamborda 
w St. Anne d’Anray ogłosił Don Karlos pismo, 
w którem odrzuca pretendnrę do korony fran- 
cuzkiej. „Ja należę do Hiszpanii i szanuję trak­
taty, które Bnrbonów hiszpańskich wykluczają od 
następstwa tronu we Francji. Historja zna tylko 
prawo dziedzictwa i prawo lada — pośrodku leży 
tylko licha uznrpacja i dyktatura. Rzec* to smu­
tna, śe Orleanie uznali tryumfującą uznrpację 
(Ludwik Filip), ale potomkowie ich będą mię 
kiedyś błogosławić, żem nienaruszone pozostawił 
im prawo Bnrbonów I*

Rzymska depesza w Journal des Debałs do­
nosi o podróży kardynała Schiaffiao do Belgii w 
sprawie ewentualnego p r z e s i e d l e n i a  s i ę  
p a p i e ż a  tam że: „W dwóch tylko wypadkach 
przypuściłby kardynał Schiaffino potrzebę tego 
wyjazdu : po pierwsze, gdyby praktyczne zasto­
sowanie nowej włoskiej ustawy karnej posnniętem 
było do ostateczności, tj. gdyby zapełniano wię­
zienia księżmi i biskupami i zagrożono samej 
osobie papieża ; powtóre, gdyby wybuchły między­
narodowe komplikacje między Francją i Włocha­
mi, gdyż wówczas Stolica iw. byłaby narażoną na 
podejrzywania, jak jnż podczas ostatnich fran­
cusko-włoskich sporów. Ze strony Włoch przez 
to jeszcze się spory owe zaostrzyły, że Stolica św. 
historyczny nad katolikami protektorat Francji 
zatwierdziła na Wschodzie nawet nad temi szko­
łami, któremi kierują misjonarze włoscy*.

Słychać, ie  król M i l a n  w sobotę powróci 
do Belgradu, i ie  proces rozwodowy królestwa 
serbskich został odroczony do 29. listopada; odno­
śne zawezwanie otrzymała królowa Natalia za po­
średnictwem poselstwa serbskiego w Bukareszcie. 
Corresp. de VEst zapowiada, że przyjdzie do zgo­
dy pomiędzy królem i królową.

Z powodu rocznicy połączenia wschodniej 
R u m  e l i i  z B n ł g a r j ą  były wszystkie miasta 
iluminowane. Książę otrzymał mnóstwo telegra­
mów gratulacyjnych.

Większa część dzienników bukareskich wy­
raża przekonanie, że zamach na N a c e w i c z a  
był owocem poduszczań rosyjskich. Przy Kisele- 
wie znaleziono znaczną sarnę w rablach ; on twier­
dzi atoli, że tylko prywatna zemsta była pobudką 
zamachu Rząd bułgarski nie będzie Wymagał wy­
dania Kiselewa, pozostawiając władzom romań­
skim ukaranie zbrodniarza.

T n r c j a  pobiera cło od bułgarskiego zboża, 
a więc traktuje całą B n ł g a r j ę  jako n i e p o d ­
l e g ł e  p a ń s t w o .

wiem o to, by fundacja weszła w życie z rokiem 
bieżącym, jako rokiem jubilenszu cesarskiego.

Nie wątpimy wcale, że pp. dr. Rosenblatt, 
Klarmann, Horowitz staną na czele komitetów 
miejscowych tylko ped tym warunkiem, jeżeli w 
akcie fundacyjnym zastrzeżoną zostanie tym ko­
mitetom samodzielność — zupełna autonomia, a 
centralnemu komitetowi wiedeńskiemu powierzoną 
zostanie tylko głos doradczy i kontrola. Gdyby 
bowiem komitet centralny we Wiedniu miał wła­
dzę imperatywną, to nauczeni dotychczasowem 
smntnem doświadczeniem na. punkcie aspiracji i 
prądów żydów wiedeńskich wpłać musielibyśmy na 
sały g łos: timeo Danaos et uOna ferentes.

Fundacja br. Hirscha wydać może dla Ga­
licji plon bardzo obfity i wiorzymy, że szlachetny 
ofiarodawca, który postawił sobie za zadanio noby- 
wateluienie mas żydowskich i stworzenie im 
egzystencji — ma najzacniejsze intencje. Na 
miejsca tem jednak zaznaczyć musimy, że br. 
Hirsch nie zna tntejszych stosunków i polegać 
w tej mierze będzie wyłącznie na zdania przy­
padkowych swoich doradców. Br. Hirsoh spędził 
większą część swego żyweta w Paryżu, gdzie za­
pełnię odmienne panują stosunki, gdzie żydzi 
stosunkowo mały stanowią procent ogólnej ludno­
ści, gdzie dzięki innym prądom cywilizacyjnym 
zassymiłowali się z resztą ludności, gdzie na po­
lo walki i pracy ekonomicznej wespół z rdzenną 
ludnością zaznaczyli dodatnią swoją działalność.

U nas odmienne panują warunki. Na ziemi 
polskiej, która emancypację żydów głosiła i urze­
czywistniła wówczas, kiedy w innych krajach znę­
cano się nad nimi i wypędzano ich jak dzikie 
zwierzęta — po rozbiorze panować zaczęły ży­
wioły, którym zależało na tern, ażeby stosując 
zasadę divide et impera jątrzyli ludność i u trn- 
dnili Wspólne działanie przociw wspólnemu wro­
gowi. I  wówczas kiedy po.rewolucji francuskiej 
hasła równość i wolność żywiej odzywać się za­
częły — we własnym naszym domn odjęto nam 
prawo nporządkowywania spraw naszyci) wewnę­
trznych i gwoli osłabienia nas, stworzono te anor­
malne stosunki, wśród których dziś się znaj­
dujemy.

A jeżeli dziś nam się ile  dzieje, jeżeli w 
walce o byt narodowy i ekonomiczny stargaliśmy 
prawie siły nasze, jeżeli pomimo największych 
wysiltń na każdym pnnkcio zagląda nam w Ga­
licji nędza w oczy — to mamy to do zawdzięcze­
nia w wiolkiej części żydom wiedeńskim. I  dlatego 
wołać do nich będziemy hands off! — ponieważ 
ręce tych spekulantów kosmopolitycznych zgoto­
wały nam los, który dostał się qam w udziale. 
Dlatego toż o ile tylko siły i wpływy nasze na 
to pozwolą, starąć się będziemy nie dopuścić do 
tego, ażohy żywioły tejnU ęszały się do naszych 
stosunków wewnętrznych — ażeby n nas w domn 
własnym w jakimkolwiek kierunku miały możność 
rządzenia i rozporządzania się.

Czyż bowiem je s t polo, na którem by żydzi 
wiedeńscy nio zaznaczyli byli szkodliwej dla nas 
działalności, pełnej nienawiści dla wszystkiego co 
polskie? Czyż oni to na każdym kroku nio starali 
się o to, ażoby zniszczyć nas, zrujnować do szczętn? 
P rasa i giełda, będąca w ich wyłącznem prawie 
poBiadanin — ileż złego ona nam nie zrobiła ?

Franzosy i inne kreatury, — które wywędro- 
wały od nas nad modry Dnnaj — zohydzały nas w 
prasie wiedeńskiej ciągło, w oczach Europy przed­
stawiały nas jako barbarzyńców, i rujnowały kre­
dyt naszego krajn, wyzyskawszy go przedtem na 
każdem peln. A eo najohydniejsze, i i  oni to w y- 
ł ą c z n i e  wyssali Galicję, że nie było jednego 
przedsiębiorstwa, rujnującego kraj, w którym by 
oni nie byli reżyserami i fezerami; oni to jedyni 
eiągnęli zyski za wszystkich matactw i spekula- 
cyj, a jeżeli noga im się usunęła, jożeli teren był 
jnż wyeksploatowanym, wówczas znikali, chowali 
się za knlisy, z hipokryzją uderzali na alarm, i 
wysuwając podstawione firmy zbankrutowanych 
jednostek, •— które stawiali na czele egzotycznych 
przedsiębiorstw — wymyślali na Galicję. I  tym 
faryzeuszom, tym kusicielom mielibyśmy dziś po­
zwolić pod osłoną dobroozyńców wodzić u nas rej 
i wpływać na oiemne masy obcemi pieniądzmi ? 
Przenigdy 1

Miliony te, które w rękn Indii uczciwych, 
ludzi dobręj wiary, mogą zbawiennie oddziałać na 
kraj — w ręku tych spekulantów stałyby się nie­
bezpieczną bronią, któraby prędzej czy później 
dała się nam we znaki,

Ukształcenie mas żydowskich, zaprzągnięcie 
ich do wspólnej pracy, nobywatelenie iywiołn; 
wychowywanego do dnia dzisiejszego w przesą­
dach i będącego w dzisiejszym składzie rzeczy, 
ciężarem dla krajn — jest jednym z pierwszych 
zadań, mających prowadzić do uzdrowienia nasze­
go społeczeństwa — może ono jednak tylko wów­
czas wydać plon obfity i uwieńczone być skut­
kiem, jeżeli zabiorą się doń ludzie uczciwi, m iłu­
jący kraj i mający w p i e r w s z e j  l i n i i  j e g o  
d o b r o  u a  o k a .

Powrócimy jeszcze do tego przedmiotu; dziś 
zaznaczyliśmy tylko stanowisko nasze zasadnicze 
w tej sprawie — powtarzajae jeszcze raz speku­
lantom wiedeńskim hands of f l

F i t o  Ir. Hirscha dla Galicji.
Z antententycznego źródła dowiadujemy 

się, łe  bar. Hirsch przeznaczył jnż 12 milio­
nów franków na fundację, której wyłącznym ce­
lem będzie zakładanie szkół przemysłowych i 
zwykłych. Na budowę gmachów przeznaczono 2 
malffiy, a 10 milionów na kapitał zakładowy, od 
którego procent obracany będzie na cele naukowe. 
Nad fundacją czuwać będzie jeden komitet w 
Krakowie pod przewodnictwem prof. Dra. Rosen- 
blatta. Do zakresu działania tego komitetu nale­
żeć będzie zachodnia Galicja, od Oświęcima do 
Przemyśla. Na wschodnią część krajn ustanowiony 
będzie drugi komitet, na czele którego staną pp. 
Klarmann i Horowitz. Każdy z tych komitetów 
składać się będzie z siedmiu członków. Prócz tych 
dwóch komitetów będzie stworzony c e n t r a l n y  
k o m i t e t  w W i e d n i a .  Akt tej fundacji ma 
być ostatecznie zredagowany temi dni&mi w Wie­
dniu i przedłożony do zatwierdzenia — idzie bo­

J P rzed ło żen ie  r z ą d o w e  
o zniesieniu prawa propinacji.

Na wczorajszem posiedzeniu sejmowem wniósł 
rząd do laski marszałkowskiej następujący projekt 
do ustawy, zmieniającej postanowienia nstawy z d. 
80. grudnia 1875 Dz. u. k. nr. 55 ex 1877. o 
zniesieniu prawa propinacji.

Zgodnie z uchwałą sejmu krajowego mojego 
królestwa Galicji i Lodomerji z Wielkiem księ­
stwem Krakowskiem rozporządzam, zmieniając 
niektóre postanowienia nstawy kraj. z d. 30. gru­
dnia 1875 Dz. n. kr. nr. 55 ex 1877.

Art. I. Postanowienia §§ 3, 4, 5, 19, 25, 
38, 39, 40, 41, oraz drugiego nstępn § 24 nstawy 
krajowej z d. 30. grudnia 1875 Dz. u. kr. ur. 55 
ex 1877 zostają uchylone, a w ich miejsce obo­
wiązywać mają następujące postanowienia;

§ 1. Prawo wyszynku i sprzedaży napcjów 
propinacyjnych pozostaje w całej swej wyłączności

i w całej rozciągłości w posiadaniu uprawnionych 
jeszcze do końca roku 1890.

Po upływie tego terminu przechodzi to pra­
wo na kraj, a względnie na krajowy fundusz pro- 
pinacyjny i pozostanie w zarządzie Wydziału kra­
jowego jako nstanowionoj ustawą z d. 30. grndnia 
1875 Dz. u. kr. nr. 55 ex 1877 dyrekcji tego fon- 
dnszu do końca roku 1910.

Z końcem zaś rokn 1910 prawo to ustaje 
w zupełności i raz na zawsze.

§ 2. Właściciele prawa propinacji otrzymają 
za odjęcie, względnie uchylenie tego prawa wy­
nagrodzenie, które wypłacone im zostanie przez 
dyrekcje fnndusza propinacyjuego w gotówce zaraz 
po nadejściu przekazu sądowego.

§ 3. W tym celn Wydział krajowy, jako 
dyrekcja funduszu propinacyjnego, upoważniony 
zostaje zaciągnąć imieniem tegoż fnndnszn po­
życzkę i wydać na jej pokrycie ozteroprocentowe 
obligacje w ogólnej Bum ie 57,700.000 zł.

§ 4. Gotówka uzyskana przez wydanie tych 
obligacyj rozdzielona zostanie przez Wydział kraj. 
pomiędzy uprawnionych właścicieli prawa propi­
nacji według stosunku czystego dochodu, jaki pra- 
womocnemi orzoczeniami krajowej komisji propi- 
nacyjnej w myśl nstawy z d. 30. grudnia 1875 
Dz. u. kr. nr. 55 ex 1877, dla każdego z upra­
wnionych ustanowiony zestal.

Przy wypłacie tego wynagrodzenia zastoso­
wane być mają postanowienia § § 26, 27, 28 i 29 
powyższej ustawy z tą zmianą, że wspomniony 
tamże przekaz sądowy celem bezpośredniego wy­
płacenia kapitału wynagrodzenia do rąk uprawnio­
nego, przedłożony być mnsi najdalej do dnia ob­
jęcia prawa propinacji przez Wydział krajowy.

g. 5. Obligaoje fnndnszn propinaoyjnogo opie­
wać mają na kwoty okrągłe przez sto podzielne. 
Kupony do obligacyj dołączyć się mające, są pół­
roczne z dołu płatne.

Obligacje te mają być umorzone w przecią­
ga 20 lat pociąwszy od 1 stycznia 1891 r. w dro­
dze losowania według oznaczyć się mającego pia­
na umorzenia.

Losowanie odbywa się dwa razy w rokn, 
z końcem czerwca i z końcem grudnia każdego 
rokn.

Spłata wylosowanych obligacyj nastąpi po 
ogłoszenia półrocza po losowania następnjącego.

§. 6. Należytą spłatę zapadłych kuponów 
oraz wylosowanych obligacyj poręcza w pier­
wszym rzędzie fnndniz propinacyjny i fnndnsz re ­
zerwowy.

Do fnndaszn propinacyjnego wpływają nastę­
pujące dochody:

a) dochód uzyskany przez wykonywania pra­
wa propinacji w zarządzie dyrekcji fnndnszn pro- 
pjnacyjnego.

b) oznaczone w §§. 20—23 i 31—35 ustawy 
krajowej z dnia 30. grudnia 1875 d. u. kr. nr. 55 
ex 1877 dochód z opłat szynkarskich, z opłat na 
zakładanie gorzelni, browarów 1 miodosytni, oraz 
z grzywien nakładanych za przekroczenia propi- 
nacyjno; wreszcie

c) przyznana ustawą państwową z dnia 20. 
czerwca 1888 §. 2. lit. b) ze skarbu państwa ro­
czna kwota z wyłączeniem ndziału przypadającego 
miastom, które na swoich obszarach gminnych wy­
konają wyłączne prawo propinacji (§§. 16, 17, 18).

§. 7. Z uzbieranego w myśl nstawy z dnia 
30. grndnia 1875 dz. u. kr. nr. 65 ex 1877 ogól­
nego funduszu propinacyjnego, oraz przychodów 
wpływających do tegoż fnndnszn do końca roku 
1890 w myśl §. 6. lit. b) i c) tej ustawy utwo­
rzony zostanie fnndisz rezerwowy, którego przy­
chody i majątek zarodowy mają następujące prze­
znaczenie :

a) Z przychodów pokrywane być mają prze- 
dewszystkiem koszta administracji fnndnszn pro­
pinacyjnego, pozostała reszta zaś użytą zoatanie 
na rzecz przypadającej na każde półrooze raty 
amortyzacyjnej.

b) Majątek zarodowy stanowi w ciągu całe­
go perjodn administracyjnego gwarancję za ewen­
tualne niedobory, które w rocznych wymogach 
fnndnszn propinacyjnego na spłatę zapadłych kn­
ponów i wylosowanych obligacyj (w razie am or­
tyzacyjnej), nie mogłyby być pokryte z przycho­
dów fnndnszn propinacyjnego w §. 6. tej ustawy 
wymienionych oraz wskazanych pod a) dochodów 
fnndaszn rezerwowego.

c) O ile majątek zarodowy fnndusza rezer­
wowego nie będzie na ten ostatni cel nżyty, roz­
dzielony zostanie po npływie perjodn amortyzacyj­
nego i po zabezpieczenia ewentualnie niepokry- 
tych pretensyj obligacyj propinacyjnych, pomiędzy 
byłych uprawnionych, względnie ich prawonabyw- 
ców, którym prawomocnemi orzeczeniami krajo­
wej komisji prepinacyjnej przyznane zostało pra­
wo rzeczowe do jednego szynka, a to według li­
czby przyznanych szynków realnych.

Fnndnsz rezerwowy będzie oddzielnie adm i­
nistrowany. Do fnndnszn tego będą wcielane e- 
wentnalne nadwyżki fnndusza propinacyjnego, nie­
potrzebnego na pokrycie ra t amortyzacyjnych.

§. 8. Należyto dopełnienie zobowiązań fnn­
dnszn propinacyjnego wobec posiadaczy obligacyj 
tego fnndnszn poręcza w drugim rzędzie fnndnsz 
krajowy.

§. 9. Sposób wyzyskania dochodu z prawa 
propinacji, pozostawiony zostaje Wydziałowi kra­
jowemu, jednakże z wykluczeniem ryozałtowej, ca­
ły kraj obejmującej dzierżawy.

§. 10. W wypadkach, w których prawo pro­
pinacji przez dotychczasowych uprawnionych wy­
dzierżawione zostało, kraj przyjmuje na siebie 
zobowiązanie, iż wobec dzierżawców dopełni w zu­
pełności nmów odnośnych, o ilo przedmiotem ich 
jest wydzierżawienie prawa propinacji, jako ta­
kiego i o ile prawomocnie zawarte zostały przed 
1. lipca 1888, jeżeli wpływający do funduszu pro­
pinacyjnego czynsz dzierżawny co najmniej równa 
Bi? kwocie prawomocnie oznaczonego czystego do­
chodu z odnośnego prawa propinacji.

Natomiast w rasie, gdyby czynsz dzierżawny, 
wpływający do funduszu propinacyjnego, nie do­
sięgał powyższej wysokości, oraz w ogóle w wy­
padkach, że kontrakty dzierżawne dopiero po 1. 
lipca 1888 były zawarte, słnły dyrekcji funduszu 
propinacyjnego prawo decyzji według własnego u- 
znaaia, czy takie przez uprawnionych zawarte 
kontrakty dzierżawne mają być dzierżawami dalej

utrzymane, lub w tymże terminie prawnym sze- 
ście miesięcznym wypowiedziane.

Postanowienia te nie naruszają jednak ani 
służącego dzierżawcom prawa wypowiedzenia w 
terminie prawnym dzierżawy prawa propinacji k ra­
jowi, jako nowemu nabywcy tego prawa, ani słu- 
żącogo krajowi, względnie funduszowi propinacyj- 
nemu wobec dzierżawców prawa żądania niszcze­
nia czynszu dzierżawnego za czas od 1. stycznia 
1891 aż do duia, w którym gaśnie dzierżawa 
przez kraj lub przez dzierżawców wypowiedziana.

§. 11. W wypadkach, w których prawo pro­
pinacji wydzierżawione jest łącznie a inneaai pra­
wami użytkowania, jak np. z gruntami, karczma­
mi, gorzelniami, browarami, młynami itp. dy­
rekcja fnndnazu propinacyjnego zbadać ma tak z 
dotychczasowymi uprawnionymi jak  i z dzierżaw­
cami, jaka część całego czynszu dzierżawnego, 
przypada za czas począwszy od 1. stycznia 1891 
na prawo propinacji.

Jeżeli przy tem porozumieniu aię nie oaią- 
gnie to, za okres czasu, co do którego istniejący 
stosunek dzierżawny zostaje przez kraj przyjęty, 
jako kwotę czynszu dzierżawnego, przypadającą na 
prawo propinacji i edtąd krajowi, względnie fundu­
szowi propinaoyjnemu uiścić się mającą — prsyjąć 
naleiy cyfrę tego dochodu propinacyjnego, który 
przez władzę podatkową ostatecznie przyjętym zo­
stał za podstawę wymiaru podatku dochodowego, 
uiścić się mającego od prawa propinacji jako ta­
kiego za rok 1888.

§. 12. Dotychczasowi uprawnieni są obowią­
zani, najpóźniej w przeciągu czternasto dni po 
wojściu w życie toj ustawy, oddać dyrokcji fundu­
szu propinacyjnego do dyspozycji wszystkie doku- 
menta tyczące się dziorżawy prawa propinacji, a 
to celem objęcia zarządu tego prawa, względnie 
co-do nmów ustnie zawartych, podać w tym sa­
mym ter p in ie  do wiadomości pomienionej dyrekcji 
warunki tych umów.

v Dobumanty zostaną po zrobionym nżytku 
urzędowym, bezzwłocznie zwrócone.

dotychczasowy uprawniony do wyko­
nywania prawa propinacji nie nezynił zadość tem n 
obowiązkowi wydawania dokumentów dzierżawy, 
względnie Wskazania warunków ustnie zaw artej 
umowy d iierław nej, lnb nio wykażo niemożności 
przedłożenia kontraktu dzierżawnego, nie ma pra­
wa żądania w ypłaty wynagrodzenia za propinację.

Nadto w każdym razie zastrzega się dyre­
kcji fnndnszn propinacyjnego wolność udania się 
na drogę prawa.

§ 1 3 .  We wszystkich wypadkach, w których 
uprawniony otrzymał od dzierżawcy niszczony z 
góry całkowicie lnb częściowo czynsz dzierżawny 
za ozas od 1. stycznia 1891 aż do chwili, w któ­
rej gaśnie dzierżawa kontraktowa waględnie przy 
wypowiedzeniu kontraktu w myśl § 10 tej ustawy, 
dzierżawa wypowiodziana, dalej w wypadkach, w 
których czynss dzierżawny na powyżej wskazany 
okres ezain przypadający, został całkowicie lub 
częściowo przez osoby trzecie dla cabezpieezenia 
zakondykowany, lub trzecim osobom egzekucyjnie 
przysądzony, odnośna kwota czynszu dzierżawnego 
potrącona zostanie przy wypłaeie kapitału wyna­
grodzenia, należącego się dotychczasowemu upra­
wnionemu.

§ 14. Po dokonanem zabezpieczeniu dochodu 
z prawa propinacji. Wydział krajowy winien plan 
umorzenia ułożyć i rządowi do zatwierdzenia prze­
dłożyć, następnie zająć się spieniężeniem obliga­
cyj propinacyjnych pod ile możności jak najko- 
rzystniejszemi warunkami i zawiadomić uprawnio­
nych urzędowem obwieszczeniem, jaki iloczyn czy­
stego dochodn oznaczonego prawomocnemi orze­
czeniami krajowej komisji propinacyjnej, przypada 
na nich jako kapitał wynagrodzenia. Nadto udzie­
lić ma Wydział krajewy każdemn z właściwych 
sądów realnych spis uprawniouyoh do wynagro­
dzenia siał tabularnych, względnie spią właścicieli 
prawa wyszynku propinacyjnego, z wykazaniem ka­
pitała wynagrodzenia, jaki na każdego z uprawnio­
nych przypada — celem przekazania tego kapita­
ła  interesentom.

§ 15. Wszystkie postanowienia tej ustawy 
zastosowane będą także do tych miast, które nie­
wyłącznie wykonywały prawo propinacji ua swoich 
obszarach gminnych, a dla których czysty dochód 
z prawa propinacji już oznaczony został prawomo­
cnemi orzeczeniami komisji krajowej.

Odrębne fundusze prepinacyjne które dla tych 
miast istniały, mają być przyłączone do ogólnego 
fnndnszn propinacyjnogo, do którego w przyszłości 
wpływać będą także przyobody, przyznane tym 
odrębnym funduszom w §§ 20—23 i I I —35 nst. 
krajowej z 30. grudnia 1875 Dz. n. kr. nr. 55 
ex 1877.

§. 16. Miasta, które na swoich obszarach 
gminnych posiadają wyłączne prawe propinacji, 
pozostają i nadal w samoistnem wykonywania 
tego prawa do końca r. 1910.

Osobne fundusze propinacyjue, utworzone dla 
tych m iast w myśl ustawy z d. 30. grudnia 1875 
dz. u. kr. nr. 55 ex 1877, mają nadal istnieć, a 
wpływać będzie do nich, oprócz przychodów, wska­
zanych w §§. 20—23 i 31—35 powyżej powoła­
nej ustawy, także jeszcze oznaczyć się mający 
według następnych paragrafów udział w kwocie, 
przyznanej nstawą państwową z d. 20. czerwca 
1888 dz. n. p. nr. 95, a to od chwili, gdy kwota 
ta zaasygnowana zostanie ze skarbu państwa.

§. 17. Celem ograniczenia tego ndziału, kra-t 
jowa komisja prepinacyjna zarządzić ma docho­
dzenie z analogieznem zastosowaniem postanowień 
§§. 11— 16 ustawy z d. 30. grndnia 1875 dz. u. 
kr. nr. 55 ex 1877 i na podstawie dochodzenia 
tego oznaczyć orzeczeniami czysty dochód z prawa 
propinacji tych miast, według przecięcia z la t 
1869 do 1874, przyczem jednak ma być wyłą­
czonym przychód, uzyskany z wyszynku propina­
cyjnego za pomoeą opłat.

Udział każdego miasta w subwencji pań­
stwowej oznaczony zostanie następnie po prawo­
mocności orzeczenia przez Wydział krajowy w po­
rozumienia z namiestnictwem, w stosunku, jaki 
zachodzi między czystym dochodem z prawa pro­
pinacji m iasta przyznanym, a czystemi dochoda­
mi, przyznanemi takiemi samami orzeczeniami 
ogółowi wszystkich innych nprawnionych, z wy­
jątkiem  m iast w §. 16. wskazanych.
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W razie, jeżeli między namiestnictwem a 
Wydziałem krajowym porozumienie do skutkn nie 
przyjdzie, rozstrzygać ma ministerstwo spraw we­
wnętrznych.

§. 18. Jeżeliby czysty doehód takiego mia­
sta z prawa propinacji, dla braku potrzebnych 
dat nie mógł być oznaczony według przecięeia 
z lat 1869 do 1874, to zbadany być ma przez 
rzeczoznawców według postancwbń §. 12. ustawy 
krajowej z d. 30. grudnia 1875 dz. n. kr. nr. 55 
e i  1877, przyczem rzeczoznawcy przy złożeniu 
opinii swej wziąć mają pod rozwagę także sto­
sunki innych m iast z równą w przybliżeniu ludno­
ścią, których czysty dochód jest zbaaany.

Koszta połączone z temi dochodzeniami, ma­
ją być jako kor~ta zarządu fnndnszn propinacyj- 
nsgo (§. 7. a) uważane i pokrywane.

§. 19. Prawo propinacji miast w §. 16. tej 
ustawy wspomnionych, gaśnie z upływem roku 
1910.

Może ono jednak być' wcześniej ssobnsmi 
netawami za wynagrodzeniem zniesione.

Ustawy te zawierać będą postanowienia, ja ­
kie opłaty mają być pobierane, celem nzyskania 
tego wynagrodzenia.

Osobny fundusz propin&cyjny, utworzony dla 
takiego miasta, zostanie mu po zgaśnięciu, wzglę- 
dn i po zniesieniu jego prawa propinacji, jako 
majątek zakładowy na własność oddany.

W każdym razie miasto takie pozostaje przy 
poborze swojego niziału  w snbwencji państwowej 
do końca r. 1910.

§ 20. Przy wydaniu kapitału wynagrodzenia 
gminem, uwzględnione być mają oprócz ogólnych 
ostrożności przepisanych dla reszty uprawnionych 
także osobne przepisy obowiązujące cc do zabez­
pieczenia majątku gminnego.

§ 21. Umieszczone stosonnie do § 13. usta­
wy krajowej z 30. grudnia 1875 D. u. k. nr. 55 
ez 1877 w wydanych jnż orzeczeniach krajowej 
komisji propinacyjnej postanowienie co do pozosta­
wienia jednego szynkn w posiadania dotychozaso- 
wych uprawnionych (§ 4. ustawy z 30. grudnia 
1876 D. u. k. nr. 65. ez 1877) zostaje uchylone.

Posiadaezy tych majątków, co do których w 
odnośnyeh księgach hipstecznych nwidoeznione zo­
stały wpisy, wskazane w § 18. ustawy krajowej 
z 30. grudnia 1875 D. n. k. nr. 55. ez 1877 za­
wiadomi krajowa komisja propinaeyjna za pomocą 
urzędowego •bwioszczenia, które ogłoszone zjsta- 
nie równocześnie z wspomnionem w § 14. tej 
nstawy obwieszczeniem Wydziałn krajowego! o 
zgaśnięcia przyznanego im prawa realnego, a nad-

Prawdziwość tego ostatniego >*iu stwierdza 
okoliczność, że w aktach wojskowych znaleziono de 
nuncjację Mandla przed snperrewizją, jakoby Szanzer 
udawał cterobę.

Znowu podpułkownik Zieher oTzeka na podsta 
wie aktśw wojskowych, iż władza wojskowa estrze, 
niż zwykle obchodziła się z Szanzerem, jako przymu 
sowo wziętym no wojska, i że ostatecznie uwolnienie 
w r. 1881 jest zupełnie, legalne Mandel zaprzeoza 
zeznaniom oba Szanzerów. Zeznania świadka Arona 
Nebenzahl potwierdzają fakta, opowiedziane przez ebn 
Szanzerów. Jako przełożony gminy izraeheki, sły 
szał on o tem, że Mandel brudni się uwalnianiem od 
wojska.

Szeregu świadków w sprawie Szanzera dopełnia 
. ir ir Łandau, ten sam, który siedzi w areszcie śled 
czym w Wadowicach, w sprawie wychodźców do 
Ameryki. Zna on wszystkich oskarżonych w skutek 
interesów pieniężnych. Słyszał en, | e  Mandel 
trudni się uwalnianiem od wojska; m.«ł on za 
wezs w tym względzie opinię oszusta, eo spowodowo 
ło Strumpfnera, ź zerwał z swoim zięciem. Manće 
shaoił wskutek tego bardzo wiele i i.tąd gniew jego na 
zięcia. Strumpfher prowadził swój proceder uczciwie 
Był on tyłku faktorem i prowadził strony do 
lekarza wojskowego, za so brał małe dacki. O jego 
uczciwości świadczy faki, że jakiejś żydówce, proszą 
oej go o uwolnienie syna i dająaej mu za ■>« 40 zł. 
odpowiedział, że syn i ta ł jake źle wyglądający bę 
dzie uwolniony, pieniędzy zaś ni« przyjął. S” iaJek 
Landau dodaje, że .o istniejącej szajce, nwalniająee, 
pepisewyeh ed wo'ska, wiedział jnż dawno i zbierał 
w tym względzie fakta. F.m  sarz policji, któremu tych 
wiadomości udzielił, odpowiedział m u : „My o tern 
wiemy, ale taka rzecz nie da się wykorzenić".

Od Administracj'
„G azety  N a ro d o w ej" .

Z powodu kończącego się kwartału u pry ej 
oaie prosinr, Szanownych prenumeratorów o wcze­
sne nadsełanie yriedpłaty za _ rarta ł następuy, 
od tego bowiem zależą regularny odbiór naszego 
pisma.

Dla Szanownych naszych abonentów uzyska­
liśmy nową serję dzieł Kraszewskiego po nadzwy­
czaj zniżonej cenie 25 c t. za  to m .

C hata  za  w s ią , powieść (3 tomy). H isto -
, , . . , r j a  o bladej dziewczynie z pod Ostrej - Bremy,

to udzieli ta  komisja każdemu z właściwyoh s ą - 1 . . .  . . .  . . .  . . .  . , o.i
AA W  hin0w .,nv,.h  wvkaz ortn .śn, , o J  tA Z  K o rd e c k i, powieść historyczna (4 tomy). L a .a r -dów hipotecznych wykaz odnośnych ciał tabu  
larnych.

Na podstawie tsgo wykazu, oraz wspomnio- 
nego w § 14. tej ust iwy, wykazu Wydziału kra­
jowego, należy przy każdym majątku, przy którym 
w odnośnej księdze hipotecznej uwidocznione zo­
stały wpisy, wspomniane w § 18. nstawy krajo­
wej z 30. grudnia 1875 D. u. k. nr. 55. ex 1877, 
uwidocznić w odnośnych księgach hipotecznych _ 
urzędu, że prawo propinacji nstaje z Końcem r.

n ia  czarnoksiąz fca , obrazy naszych cąaaów (4 to­
my). P a m ię tn ik i  n iezn a jo m e g o  (2 tomy). P o d  
w ło sk iem  n ieb em , fantazja. U la n a ,  powieść 
poleska. Z y g m n n to w sk ie  ca sy, powieść z i 1572 
(4 tomy).

Powyższe dzieła rozsyła się tylko po 10 to­
mów razem. Na koszta opakowania należy dołą­
czyć 10 ct. Pieniądze można nsdsełać wraz z pre-

1890, że właściciel tego m ajątt jest uprą ?niony nnmeratą na Oazete Nar. do adm inistracji, ulica
do pobrania oznaczonego w n mejszej ustawie wy- ^ .
nagodzenia pieniężnego i że przyznane w raścicie-. yezaK0W8aa L «*•
łowi majątku prawo realne do wyszynku napojów, P r e n a m  r a t a  m i e s i ę c z n a
spirytusowych wygasło raz na zawsze. [ e Lwow.e z odniesieniem do domu zlr. 1‘50

§ 22. Pobór opłać, szynkarskich oznaczonych 
w §§ 20., 21. i 21. ustawy krajowej z 30. gru­
dnia 1875 D. u. k. nr. 55. ex 1877 ustaje dla 
fnndnszu propinacyjnego z końcem grudnia 1690, 

Osobna ustawa krajowa postanowi, na jakie 
cele i w jakiej wysokości opłaty te i nadal pobie­
rane być mają.

Art. II. Wykonanie tej nstawy pornczam 
moim ministrom spraw wewnętrznych, sprawiedli­
wości i skarbu.

na p r o w i n c j i ................................... „ 2 ‘ —
k w a r t a l n a :  

ws Lwowie z odniesieniem do domu złr . 4*50 
na prowincji . . . . .  . „ 6';—

Pre nnnratę we Lwowie można w ładać v 
„Biurze dzienników", nliea Karola Ludwika 1. 9, 
które pismo nasze bszplatnie dostarcza do dema.

Z Izby sądowe , Kronita BlejM i m m m .
Lwów dnia 20. września.

(W yzyskiwacze poborowych.)
K r a k ó w  d. 19 września.

| * A rcyksiążę  B u d o lf  w G a lic ji. Ze Stryja
j donoszą 18. września: Następoa tronu aroyks. Rudolf 

Przesłuchanie rozpoozęło nię od badania Taki przybył dziś o wpół do 8. wieczór de stacji kolejó- 
ba Mandla, jako dowódoy wiademrj spółki. Liczy on i w*’ Kreohowioe, zkąd bezzwłocznie udał się powozem 
lat blisko 60. ' przez Perehińsko do Kuzmińoa w gościnę do hr.

Taktyką przyjętą przez niego w ebronis je s t , Artura Potookiego. Prze" trzy dni następne odbywać 
bezwzględne wypieranie zarzuconych mu występ- 1 będzie arcyksiążę polewania na rykowisku jeleni w la­
ków. Zaprzecza zadanemu przez przewodniczącego mr sach metropolitalnych i kameralnych, dzierżawiony oh 
pytaniu, zanim tenże je ukoiozyó zdoła. Trudnił on j przez hi. Artura Potookiego. W świcie arcyksięcia 
się .handlem", faktorowaniem — miał jakiś podrzę znajduje się przyboczny adjutant hr. Rosenberg, 
dny szynk — a potem oprawiał lichwę. Specjalnością j W  polowaniaoh wezmą także udział książę Henryk 
w tym wsględzie byli ofioerowie. dla któryoh był ta | Liechtenstein, hr. Andrzej Zamoyski i hr Roman

Potocki. Hr. Artur Potocki przybył dziś do Stryja i 
oczekiwał na dworou przyjazdu arcyksięcia.

A rcyksiążę  A lb re c h t wraca d 23. do W7e-

kom endat korpusu

kim dobroczyńcę że im bez żadnych skryptów poży­
czał. Stąd jego znajomości w sferach woiskowyoh i 
dla tego ndawano się do niego o pośrednictwa w u 
walnianiu. Nie przekupywał on jednak i do przeku- ; dnja % j$er]jna 
pet w a nie namawiał wojskowych. .  „  ’

Wypiera się także, ja^jby interesa miały jaki- r^8' : t lr t tc m b  s k l ,
kolwiek związek z wyzyskiwaniem ludzi psdozas aaen lwowskiego bawi w Wiedniu, 
ternnkn. ; * P o s e ł  d i .  W elg e l wyjeohał dziś do Świątnik

Drugi oskarżony Strumpfner. również izraelita. ! celem uozestniozenia w poświęceniu szkoły ślusarskie! 
ma powierzchowność więcej cywilizowaną. Także on Aktu poświęoenia dokonał ksiądz biskup Dunajewski, 
wypiera się wszystkiego. Trudnił się tylko faktorstwem uroozystość przybył delegat ministerstwa handlu, 
zwłaszcza małżeństw, i w takim charakterze poznał P- Lind, radca sekcyjny. Prócz nioh mieli wziąć 
się z Zygmuntem Sokołowskim, a potem z S iniała - udział reprezentanoi Wyd: iiłu krajowego, oraz władz 

Sokołowskim bratem jego gdy ten zakładał rządowych i atonomioznyoh.
D r. O polski wraca jntro rano z feryj do 

Lwowa.
F . A lek san d er B e jch m an , redaktor Echa

wem
sklep i potrzebował jego usług. O uwolnieniu ed wej- 
ska Stanisława i o sposobie, w jaki to uwolnienie 
nastąpiło, nic nie wie, a stosunki swoje z Dutkiewi­
czem łumaozy w ten sposób, że do jego sklepu za- muz"innego i teatralnego, bawi w Krakowie wprze- 
glądał na wódkę. j  jeździ# do Włoch.

Trzeci obwiniony Ado f Lister stara się dla j * J 6 z e f  Cn m u rk o w &K l, student uniwersytetu 
uniewinnienia udowodnić swoje alibi Powiada m oonońgkieg0i zginął w ptjec ku.
że w owym czasie ,t>. w sierpniu 18P7 i kiedy miał PAhledoiiospew  ™ O ra to r  smodn ora a
od Cudaków wyłudzić 100 zł. był zajęty jake kontro-!, F o b jed o n o scew , prokurator ynodu prawa
l . r  p r , ,  b u d ^ ce j (, « ! . .  poMita Kr.- - . . .  O b *  .  w T L J ,.* ” '  '
niony dwa dni przed rozprawą przytoozył nowych w
tym względzie świadków.

sbnrga, w Wiedniu.
Z a rm if  Jenerał-major Henryk Peliean, ko-

Pr o przystąpieniem do przesłuchania świad- ; mondant 2 dywizji pieohoty przeniesiony został do 4 
ków, udzielił powołany znawca podpnłkownik Zieher dywizji piechoty. Dr. Józef Prusak miaiowany został 
wyjaśnień oo do postępowania przy poborze. W szcze- , starszym lekarzem w armii czyniej i przydzielony 
gólnośoi przystąpiono do przusłr chania świadków w ! do szpitala garniz. w Krakowie. Kapitan Ferdynand
sprawi s Kalmana Szanzera.

Świadkowie ci, chociaż poszkodowani w tej 
sprawie, do pewnego stopnia działali wspólnie z o- 
skarżonym. Obrońca dr. Wędryohewi.ki ozyni wnie- 
■ok do trybnnałn, abr świadków zwolniono od przy 
■lęgi. Po sprzeoiwieniu ię prokuratora tryb i  Dał 
irzekł, ii żądania obrońcy stać się zadosyó nie ms- 

gdyż czyny oskarżonego i świadków muszą być 
jako odrębne nznane i dlatego postanowił od świad- 
lów odebrać przyoięgę. Pierwszy przosłaohiwany w 
tsj sprawie świadek jest Kalman Szanzer. Świadel 
ten potwierdza zupełnie fakta objęte oskarżeniem; 
próoz tego dodaje, że Mandel, któremu on za rikt 
®wogo syna słnżąoego w wojsku płacił 30—40 zł., 
wyłudził od niego 500 zł. pod groźbą, że w przeoiwnyn, 
razie będzie mu przy superarbitrium szkodził. Nad- 
to przez Langrocka, który to potwierdził, ptsłał mu 
100 zł. Świadek Pasohie Szanzer, syn Kalmana, zn- 
pelnio lotwiordza zeznanie ojoa. Obaj słyszeli, że 
Mandel trudni oię sprawami wojskowemi, dlatego oba- 
wiali się jego wpływów. Mandel jednak nie robił ża­
dnych kroków celem jego uwolnienia.

Konrad w sztabie artylerji przeniesiony został do 
składów artyl rzyckiob w Krakowie, a kapitan Ru­
dolf R.jels z dyrekcji inżyaierji fortyfikacyj w Prze­
myślu do dyrekcji inżyniorji w Sorajewio. Oficjał 
prowiantowy Franciszek Wasiczsk przoniesiony został 
w jharakterzs kontrolora z mi azynn prowiantowego 
we Lwowie do ; takiegoż magazynu w Groraźdzcu. 
Zarządca budowL wojskowych Jan Sehrodl przenie­
siony został z  dyrekcji forteoznej w Przemyśla do 
dyrekoji inżynierji w Temeszwarze. Oficjał rachun­
kowy Jan Bsdni1 przeniesiony został z dyrekoji in­
żynierji w Banialuoe do dyrekoji forteoznej w Prze­
myślu. Kapitan 80 pp. Piotr Sintioz otrzymał urlop 
ednoroocny, a pomoznikowi w rezerwie 6 batalionu 
artylerji ferteiznej Waoławowi Antoniewiczowi po­
zwolono jako imwalidowi wystąpić z wojska.

* M in is te rs tw o  w o jn y  zatwierdziło kontrakt 
kupna i sprzedaży gruntów w Krakowie po lewej 
stronie przed cmentarzem połolonyoh, należących do 
księży Karmelitów w Czerń Na gruntach tych zbu­
dowanym zostanie arsenał i składy artylerzyokie, ogó­
łem 12 zabudowań, za sumę 650.000 zł., s któryoh

na rok bieżący wspólne delegacje kwotę 100.000 zł. 
przeznaczyły. Warsztaty takis dadzą zajęcie i robotni­
kom oywilnym.

* Z m a rli. Ida Haseł, żona starszego inżyniera 
dyrekcji poczt i telegrafów, zmarła w 54. r. żyoia 
we Lwowie.

Karol br. Cotta, szef znanej firmy nakładowej 
w Monachium, zmarł 18. bm.

Antoni Raić, Słowienieo, nr. w r. 1845, pro­
fesor, sekretarz towarzystwa słowieńskiego literackie­
go, zmarł dnia 17. b m. w Pradze. Dzieła swego 
..Słowieńcy w r. 1848“ podobne nie zdołał dokończyć, 
siężkc zasłabłszy d. 8. si.rpnia.

* N a u n iw e rsy te c ie  w ied eń sk im  etwartą 
zostanie od knrsn zimo w»go osobna katedra den­
tysty ki,

* K o le j C zern iow iecka donosi, że przeszkody 
na kolei lokalnej Hutna-Kimpolnng zsstały usunięte 
i że ruch z d. 22. bm. będzie na nowo przy eróceny.

* D y re k c ja  rn c h n  k o le i  p ań stw o w y ch  
w K rak o w ie  dokłada starań, aby w roku przy- 
szł m podczas pory letniej kursować megły pociągi 
pospieszni między Tarnowem a Muszyną, tudzież mię­
dzy Krakowem a Muszyną przez Chabówkę. Peciąg 
ten pospieszne, Który ma byó o 20 procent droższym 
od dotychozajowycl ma m<eó trzy klasy. Czas jazdy 
ma trwać z Krakowa Chabówki niespełna Ś go­
dziny, a de Starogo Sącza tylko 5 godzin. Dyrekcja 
ma l j  i również i iraó o zbudowani, pawilonu przy 
dotyec zasowej staeji w Starym Sączr i oświetlenie 
drogi od dworoa prowadzącej do miasta Starego 
Sącza.

Z ażalen ie . Od jednego z mieszkańców nliey 
Wronowskiej otrzymujemy następująoe p m< : „Ma­
my wprawdzie < .udnię, alb dość osobliwie skonstruo­
waną. Woda z niej poo.ągana odznacza się zapachem, 
który musi każdomn obrzydzić ten naturalny napój. 
Od cztereoh dni nswa zaszła zmiana, wody Dowiem 
wcale nie można się dopompowaó i mieszkańcy na­
szej nlioT muszą chodzić po nią do innej, o jakie ty- 
siąo kroków odległej tndni. Prawda, że ulica nasza 
de prynoypalnych nie należy, ale i przy niej mie­
szkają Indzie i to Indzie opłasający podatek, ani tro­
chę nie mniejszy, jak mieszkańcy śródmieścia. Zechce 
to więo' szanowny magistrat uwzględnić łaskawie. Nie 
ma pomiędzy nami Mojżesza, któryby dotknięciem 
swej laski wywołał z głębi skał zdrój ożywozy ; wy­
słanie funkojonarjusza magistratu, byłoby zatem rze­
czą wcale pożądaną. Możeby tr,kże ten pan, skoro już 
będzie łaskaw obdarzyć nas wodą, pozbawił ją jakim 
endem wstrętnej woni, o której wspomniano.

S fl.-
Z k s ięg i m ^ d ro ta i  p ro w in c jo n a ln e j W je- 

dnem z pi m miejscowych ogłasza ktoś. że przejeżdża- 
ąc prze: miasteczko Przemyślany, znalazł tam tablic 

z następującym (dosłownie) napisem :
„Taryfa naleźytości argowycu dla miasta Prze­

myślan : 1) Za każdą sztukę rogatego i koni na sprze­
daż wyprowadzonyen 2 oenty. 2) Od każdej sztuki 
cieląt, swieo, źrebiąt i nierogacizny 1 cent. 2) Akte- 
rowie stali i towarzystwa dramatyczne, przedstawia- 
ący cenzurze sztuki, które przedstawiają, jako na oby­

czajność i umoralnienie wpływając , są wolne ed 
opłaty myte. 4) Od towarów na plecach przynieś o-
nych i ne ręku sprzedawanych nie opłaoa się żadnej 
należytoćci targowej. — Wydano d znierzohnośoi 
gminnej w Przemyślanach na moey upoważnienia 
ok namiestnictwa z dnia'24. października 1873, 1, 
50.642.“

N iegodziw y la k to r .  Przez Bukowinę wędru­
je ustawicznie wielu mazurów, chętnie bowiem przyj­
mują ioh do roboty przy gorzelniach w Ramnnii i 
Besarabii. En igraoja jednak kończy się ozęsto bardzo 
smutnie, czego do we dem fakt, podany w ostatnim 
numerze Bukowinae\ Nachrichten. Od dwudziestu 
dni bawi w Czerniowcach kilku mazurów sprowa­
dzonych przez faktor g. L. Roi inblatta. Robił on im 
świotno nadziejo, skoro jednak przybyli do Czornio- 
wiec, aby się ztąd ndać do Rnmunii kazał im pod 
pisać kontrakty, woale nie ziszozająoe jego obietnic. 
Grdy zaś tego nie choieli nozynić, zatrzymał biednym 
ludziom dokumesty tak, iż ni i mogli ani do Rumunii 
tchaó, ani powracać d domu. Pozbawieni ostatków 

gotówki, strasznej doznają teraz dęli w eboem mie- 
sois, gazie nozywieta nie umieją sobie w niczem po­
radzić. Mieli jednak przynajmniej po niewczasie ten 
rozum, ił ndali się do władz o wzięoie ioh w opi ^  
prze<* oszustem. Nie prędko jednak doczekają się 
wątpliwej - satysfakcii, piezydjnm krajowe poleciło bo­
wiem magistratowi czerniowieckiemu przeprowadzić 
dochodzenia i remltat ioh sakouunikować najdalej 
do — 15. październikr Zanim więo słońes zejdtit, 
gotowa rosa wyireó bieunym mazurom oczy.

M o rderstw o  n a  g ra n ic y  ro s y js k ie j .  —
Z Brodów donoszą do N. Fressy pod d. 16. bm.:

* D a r ce sa rsk i. Cesarz udzielił z prywatnej 
swej szkatuły gminis Remenów, powieoie lwowskim, 
na budowę szkoły, zapomogi w kwocie 100 zł.

* P o ż a r  w Przysiółku Wołkowatyozi należącym 
de gminy Zabłociec, w powiecie brodzkim, zniszczył 
9 chat włośoiańskich, 12 stodół i 14 stajen, zrzą­
dzając na 15.000 zł. szkody, która nie była weale 
ubezpieczoną. Przyczyna nieszczęścia nie została zba­
daną. — Pod Chodorowem, pow. bóbreckiego, spło­
nął folwark „księże Sadki", własność rz. kat. probo­
stwa w Chodsrowie. Ogobą stratę, w większej ezę- 
ści ubezpieczoną, obliczono na 8000 zł.—W Dobropo- 
lu, pow. buczackiego, pogorzało siedmiu gospodarzy 
a to skutkiem nieostrożnego obchodzenia się z ogniem 
w domu Szlomy Blatta. Podobnie zgorzało 8 g ispoda- 
rzy w gminie Rudańcach, pow. lwowskiego, gdzie 
ogień wznieciło dziecko, pozostawione bez dozern. 
pogorzelców, których strata wynosi 9000 zł., jeden 
tylko był od ognia ubezpieczony.

* Ja d o w i te m i g rz y b a m i otruło się w Śniaty 
nP 6 osób, z któryoh pięć przy spóźnionej pemecy, 
przypraciłu życiem swą nieostrożność. GTrzyby uzbierał 
były gsjewy Stefan Rożnowec, który sam padł też 
efirrą — W Jazłowou, pow buozackieg zmarła w 
skutek gpożyeia grzybów wdowa Marja Jabłońska, tu­
dzież jedna jej córka, druga córka zaś pozostaje je 
szcze w niebezpieczeństw! życie — W Sadkach, 
pow. zaleszczyckiego, utraciła życie z tego samego 
powodu żona podleśniozego Spirydjena Chomowa i 
matka jej, zaś sam Chomow ciężko się rozchorował. 
Nawet pies domowy, nakarmiony grzybami, spożyte- 
mi przez tę nieszczęśliwą redlinę, zginął do kilku go­
dzin. W smutnych tych wypadkaeh uderza okoli­
czność, że nawet taki* osoby, jak gajowy i podle­
śniczy, nie umiały odróżnić grzybów jadowitych od 
zdrowych.

* S tan  p o w le irz a . Obserwatorjum szkoły poli­
technicznej donosi

Przy wietrzu o zmiennym kiernnkn od NW do 
NE, była ubiegła doba pogodna. Rano nastąpiła 
mgła silniejsza.

Średnia temperatura ubiegłej doby była 8.4* 
C., najwyższa wczoraj 13.0° C., najniższa dziś nad 
ranem była 3.6* O.

Stan barometru zredukowany na poziom morza 
był ilzić o 9. rano 771 mm

Zniżka barom itryozna znajdowała się wczoraj 
na morza Egipskbim i wynosiła 755 — 760 mm., 
zwyżka w Prusach i wynosiła 775 — 770 mm., 
zniżka drugorzędna utworzyła się we Włeszeoh.

Prognoza na dobę następną od 12. godziny 
w południe dnia 20. września :

Wiatr e zmiennym kierunku z północnej (N) 
strony, średnia temperatura doby około 12° C., niebo 
przeważnie czyste, powietrze miernie wilgotne leoż do 
mgły skłonne, pogodnie.

* J u t r o ,  d. 21. września: św. M a t e u s z a  — 
św. J  o a k i m a

— W  GwoźdZcn w oza«s oh spnej bnrzy 3 
wru.mia br. uderzył pierun w kościół i klasztor 00. 
Bernardynów i spalił je do szczętu. Ludność miasts- 
ozka i całei okolioy boisje bardzo nad utratą swej 
ukochanej świątyni. Był to bowiem ostatni na w.che- 
dnich krańoaeh Galicji kościół klasztorny a dla wege 
obrazu św. la tonie  • nader lieznie uczęszczany.

Pragnąo zaspokoić najpierwsze potrzeby religij­
ne indn ohoiałby konwent 00. Bernardynów jak naj­
rychlej naprawić zniszozono mary i pokryć dachem 
kościół, — ale nie mająo ładnych zgoła na ten oel 
funduszów odwołuje się do poczciwych, a. tak zawsze 
ofiarnych ser pePkioh, aby choć drobnymi datkami 
zeoheieli depomódz do tego zbożnego dzieła.

Wsselkie łaskawe ofiiry proszę nadsełaó na 
ręee 0. Fireka, gwardjana klasztoru 00. Bernardynów 
w Grwoźdźcu.

— C esarz W ilh e lm  przybędzie do Wiednia 3. 
października b. r. o godz. 9. zraaa. Przybędzie on 
osobnym pooiągiem z Monachium, gdzie dwa dni za­
bawi. Ambasador niemiecki ks. Renss wyjedzie na­
przeciw cesarza na granicę morarchii. Mówią, iż 
cała piechota, stojąoa załóg, w Wiednia wraz z mn 
tykami utworzy szpaler na ulicach, prssz które oe- 
sars będzie przejeźdź ił. Pe południu d. 3. paździer­
nika odbędzie się wielki obiad galowy w Bs -gu, a 
następnie koncert pod przewodnictwem kapelmistrza 
•adn ornego Hellmesbergera. Program będzie się skła- 
ła ł z 6 — 7 utworów i będzie wykonany przez naj­
znakomitsze siły, a pomiędzy innemi i przez p.|Lneca. 
Przeględ wejeka ni odbędzie się wskutek tege, ił 
dużo żoinierzy pójdzie wkrótce na urlep, przez oo 
załoga wiedeńska zmnteiizy się o ‘/* ezęśó. Cesari 
Wilhelm zatrzyma się w Wiedniu 2 dni. Dnia 2 
października odbędzie się drugi obiad galowy w Bnr 
gu i wieczór w pałacu arcyks. Karola Ludwika, na

— Z p. C h itrow o, posłem rosyjskim wBukaresz- 
oie, dzieje się podobnie jak z Boulangei m. Podczas 
gdy z jednej strony donoszono, iż powołasy został 
do Petersburga, z drugiej twierdzono, iż go przyjmo­
wała w Bukareszcie królowa Natalia. Con de l'E st 
pisze wczoraj, że p. Chitrewe jest w Wiednia i te 
w domu zdrowia dr. Loewa dla wyleczenia się z cię 
żkiej rany, odniesionej w pojedynku.

— P a ry ż  19. września. Robetsicy pracująuy ^rzy 
budowie wieży Eiffeia na placu wystawy zastanowili 
robotę, żądając podwyższenia płacy.

— P rz e d s ię b io rs tw o . Jeden z wai.^awskich 
_rmćw handlowych organizuj., jak donosi K ur. 
Warsz. przsdsiębiorstwo, którego zadaniem będzie 
ułatwiać podróż i zwiedzanie przyszłorocznej wystawy 
paryskiej naszym turystom. Pierwszy pociąg z tutej­
szymi podróżnymi, jeśli zbierze się ich nie mniej jak 
200, mL ryjść z Warszawy tax, aby ise.żrł na azisń

warci a wystawy do Paryża. Koszt przejazdu w obie 
strony z 10 dniowym pobytem na miejscu, ma nie 
przenosić 400 fr od osoby.

— K a ra  śm ie rc i, tak rzadko stosowana za pra 
zydenta Grrćvy’ego, pod rządami Carnofa doregła jnż 
ki'ku ofiar. Świeżo został w Paryżu straoony na gi­
lotynie młody, 22-letni żołnierz, nazwiskier Sohuma- 
uher, który zamordował biedną kobietę, aby ta za­
brane pieniądze powrócić do swegc pułku. Zbrodnian 
umierał mężnie.

— M orderstw o  trz e c h  z a k o n n ic  spełnioneit 
zostało niedawno we wni Dubrewos guberni! san.or­
skiej. Zakonnice owe choaząe po kweśoie, znal zły 
na drodze, prowadzącej do wsi Dnbrowoe, wsrek Skó­
rzany napełniony banknotami. Przyszedłszy de wsi, 
zatrzymały się w oberży niejakiego P-wa, któremu 
oznajmiły e znalezionych pieniądzaoh, po drodze ró­
wnież opowiadały o tem przeohedniom. Grospodarz 
eberzy P. wpuściwszy zakonnice na nocleg, nie wpu­
szczał inż więoej nikogo do eberzy, a gdy wszyscy 
zasnęli, wziął wielki nóż knehenny i pozarzynał nim 
zakonnice. Zaledwie jelnak te spełnił i rękami krwią 
zbroozenemi zaozął liczyć znalezione pieniądze, gdy 
do drzwi zaezęto silnie kołatać P. nie odpowiadał, 
itukanie zaś wzmagało się eoraz silniej. Nareszcie P. 
wyszedł na ganek i zapytał czego chcą? Grłosem 
zmięszanym odpowiedział ktoś, iż prosi e przenooowa- 
nie. Na to P. znów .dparł, iż jest już pełne i miej­
sca nie ma na nooleg Nio te jedsak nie pomogło, 
gdyż kołatanie we drzwi stało się natarczywe, a głos 
już nie prosił, lecz żądał otwaroio, oświadczająo. iż 
jest kozakiem, sgobił pieniądze, które zn lazły zakon­
nice, noonjące, o ile mu wiadomo w oberży i że w ra­
zie niepuszozenia go, zawezwie policji. Pod taką gro­
źbą P. był zmuszony otworzyć kozakowi lecz oświad­
czy' mu, iż żadne zakonnice nie nooują i przeprowa­
dził go do izby sąsiedniej z tą, w której leżały za' 
mordowane. Kozak, jakby instyktem wiedziony, wszedł 
do izby i njrzał nurzające się we krwi nieszezęssr 
ofiary, na stele leżały lozrzucsne paozL banknotów, 
a obok wielki nóż zakrwawiony. Widok ten nprawił 
na kozaka wrażenie okropne, st ł czas jakiś jak wry­
ty — naraz jednakże z o krzykiem : Zabójstwo I na 
pomoo!" wybiegł na nlicę Zbudzeni krzykami Indii* 
zbiegi, się i mordercę nwięziono. Pieniędzy zgabio 
nyoh przez kozaka miału być 60.000 rs.

H is to r ja  p o lsk a  w u n iw e rs y te ta c h  ro  
sy jsk lch . W programie egzaminów rydziału histo 
ryczno filologioznego podług nowej nstawy uu iw er^  
teokiej, którsge druk ukończy* temi dniami Praw d  
W iestnik, zsajdnjemy następsjąoy program wykładu 
dziejów polskieh, atanowiąoych część ogólnej histerji 
Indów słowiańskich : Zawiązek państwa yniskiego i 
jego losy za Mieczysława I  i B- uławe Chroblegc 
P lski. za Kazimierza Odnc wioiela, Bolesława Smia,- 
łego i Bolesława Krzywoustego, tak ped względem, 
zewnętrznego, jak i wewnętrznego bytu P ka zi 
Kazimierza Wielkiego i jego następców do pisrwt oj 
unii Litwy za Jagitłły. Polska od sgonn Jagiełły, 
de Zygmunta I. Państwowy i społeesny jej nstrój 
w tej • pooe, walka władzy królewskiej ze świecką i 
z hierarohią duchowną. Historja rozwojn sejmów. Pol­
ska za Zygmunta I. i Zygmunta Augusta. Dziąje re­
form politycznych, kościelnych i społecznych. Reforma 
sądów, u iia z Litwą. Polska ed wygaśnięcia dyiastj1 
Jagiellonów de zgenn Władysława IV., jej byt we­
wnętrzny i zewnętrzny Pelska za królów elekoyjnyoh 
w drugiej połowie XVTL wieku. Dzieje zewnętrzne 1 
ridma upadku wewnętrznego, Poleka za królów s dy- 

nastji saskiej 1 historja stopniowsgo jsj rozkładu 
Rozbiory Polski w związku z kistorją polityki surs- 
psjskiej owego czasu 1 z usiłowaniami stromietw 
krajowyoh, ażeby zmienić ustrój Rzeczypospolitej. Lo­
sy Słowian zachodnich w ozasaoh wilk lspoleońskieh, 
do odrodzenia n«” *re cesarstwa niemieekiego w ku 
1871. Krótkie wiadomoioi e raźniejszych kronik i- 
rsaob polskich: Maroinie Galla, Kadłubku, Długom 
1 innyoh. Zarys historjografii polskiej: ezkoła Naru-

Wczoraj przybyła tu nocnym pouiągieną pewna ro- którym będzie przygrywać muzyka wojskowa. Na gzewicza 1 jogu naśladowców; szko. \ historrezne-pra- 
dżina ezeska, mąż z żoną, z zamiarem udania się ! wieczorze tym będą sbaj monarchowie, członkowie 1— 1 ‘-1 — Ł— 1 :1  ”  "  - ' ’ •
dnia następnego w dalszą podróż do Rosji. Ponie- i familii eesafskiej i niemieoki ambasador ks. Renst 
waż odnośny poeiąg miał wyruszyć za kilka geazin | E małżonką.
przez Raazieobów do fe»j. układli 1 1 P jhysze i Dnia 5. pazaziornika po południu po dejeunei
w szopi budi I a ilejowegu pr ri yiikiej gra- dj^atoire, uda się cesarz Franoiszek Józef z eesa*
nicy, gdzie też znaleziono potem kobi.tę nieżyr ą r2 m Wilhelmem, następcą tronu i zaproszonymi gO' 
z przeć etom gardłom, podczas gdy mąż znikł bez I śćmi na poiowanie d( Styrji, które będzie 4 dni 
śladu. Na trupie kobiety pozostały pierścienie i kol- ^  rałg Po powrooił z łowów uda się cesarz Wil- 
ozyki nietknięte. Czy ni iszezęśliwą ramord, rał wła- ; h( ,m ( Wiedllia do RłymU) jak dzieamiki włoskie 
sny mąż, a petem ulotnił się zagranicę, ozy też jeft J d noazą, przez Salzbnrp Ala, a ni przez Ponteba- 

w grze inna zbrodnia nie ztołano na razie ; Wenecja. W Ala będzie go oczekiwał jenerał Pasi, 
wykryć . j j#n..adjutant króia Hnmberta i będz.o mu towarzy-

* O taksow anie szkód . Urzędewa Wiener Ztg. azyl de stolioy. Cesarz ma i Neapol odwiedzić, 
pisze: „Skutkiem zażalenia M nej s gospodarezyoh p  Crig i #d wyjaidem io Neap,iu por0zu
korporacyj, z powodu niedostatecznego i opóźnionego mUł łię 2 pr(fektein Rłymu co u , B70Zo| -;ów , rzy.
otaksowania sfkód, zrządeonyoh owiczemamł połowo- j ^ a cegarza Wiiholma; między innemi poetanowio- 
mi, poleciło z oały.n naciskiem wspólne ministoi woj .. i& eagarz 0b ,inym będzie poszukiwaniom w rui- 
wrjny komendantom korpuśnym. aby zrządzone ćwi- j  naoh paj aou Augusta i że zastawione zostanie śnia- 
czeniami wojekowemi ‘znody w t j'->ch, bywały w„ na- j daai# w kąpi6iach Karakalli.

™ i j t r / *  r k71nfld" “ i?ni &  .»  potrze i om iędzania kultury i unikania d° z8tokl NeapohUńsk,ej. Eskadra ta składa, ta,, ,  
zbytecznych szkód Z regi ,y mają być szkody polowe ' olLr‘ :6w = ^ 18eV ’ ^nscozza", Młissa“, „TegMthof ,
wynagradzane na miejscu i natychmiast. Tylko w ta- »Kais«r ^ ax > n^eopard i „Fasana Kon an- 
kich wypadkach, gdzie ukazywałoby się to niemożli- u 9?* * M/ wl^ ie, ? r'

em, lab gdzie peszksdowany wzbraniałby się w ro- : ^  b«(. l* sJf z“aJdował równ, ,ż na Pokła’
deo polubownej przystać na odszkodowanie, może być , ie s 0 ” ax '
otaksowanie odłożonem na później (po nkończonyci — K siążę W a lii oajeohał onegdaj do Kepsthsly,
ówiozeniaoh lub kencentraoji). C ilsm szybkiego i bez- w odwiedziny dc hr. T. Festetiosa.
pośredniego stwierdzenia szkód, należy już przy za- j  — W  Z iir ic h n  umieszozono 18. bież. mies. pa-
rządzaniu ćwiczeń palowych poczynić odpowiednie ku miątkową tablioę na domu zamieszkania Pestallo- 
temn kroki. ziego.

* P o ży czk i n a  w eksle  w kr ach  o szc ię - j — We W ie d n iu  od czasu wystawy powszeohnej 
dności. W pewnym peszozególnym wypadku orze- 1873 r. nie byłe takiego natłoku oudzoziemoów z 
kło ministerstwo spraw wewnętrznych, że tylko eskont; różnych stron, jak tego roku. Od 1 do 15 września 
weksli może byó prowadzony przez kasy oszozędno- i przybyło koło 18.000 osób do hotelów, 
śoi. udzii anie zaś poży ek na weksle w tyoh zakła , — F ra n c u sk a  g rn n to w n o ść . Le Monde dono- 
daoh jest wzbronione. Ponieważ niektóre galicyjskie g, . ArJ>kg Albrecht o neohał z Berlina „ez rezhl- 
kasy oszczędności ni# trzymają się tege przepisu i u-1 t - b ;  plan aailnbin mł 0dego księcia z najstarszą
dzielają peżyczek pewyższego rodzaju, (iprzeto władze 
powełane do wykonywania nadzoru ctrzyn ly pole­
cenie, aby odnośne dyrekoje kas oszczędnośoi zawia­
domiły o nielegalności podobnego postępowania, za­
pobiegły mu w przyszłości bezwarunkowo i oznwały 
nad ściągnięciem już udzielonych pożyczek powyższego 
rodzaju w terminie oznaozonym, Przytem przypomnia­
ną została osobiati odpowiedzialność ozłonków dyre­
kcji wydziałów ka eBzoeędnośei za straty, jakieby za­
kłady te poniosły przez lokowanie funduszów w spo­
sób statutem niedozwolony.

:órk:; cesarza Frydryka, rozbił się o niechęć księ- 
żniozki, która jak wiad >mo pała gorącą miłośoią kn 
ks. Aleksandrowi Bettenberskiemn. Tak więo ryoer- 
ska postać 21-letniego arcyksię a Albrechta nie 
wywarła na księżniozce najmniejnego wrażenia."

— C ard iff d. 19. września. Pożar, l.tóry wy- 
bnohł w magazynach nafty, wyrządził szkodę na 
piętnaście milionów.

— H r. A n to n i I l iń s k i  przyjął w Moskwie d. 
10. bm. prawosławie.

i lieza i jej wyobrazioiol M. Bebrzyński.
— O drzucen ie  zap isu . Zarząd okręgu nauko­

wego warszawskiego i rada miejska dobroozynnośoi 
publiozno' odmówiły przyjęeia udziału w rozporządza­
nia zapisem Lewka Knśmieraka, który w testamencie 
przeznaczył 10 tys. rs. na Wsparcia dla szkół ży­
dowskich „Talmud-Tora“.

— K a ta s tro fa  n a  u ro rzn . Z Rzymu donoszą 
17. września: Okręt francuski „Franoeu zatopił sta­
tek włoski „Amerykę*. 90 osób utonęło, w tej liczbie 
obydwaj najwięksi współcześni tenorzy włosoy, Tr 
magno i Stagno. W całych Włeszeoh niesłychane 
oburzenie.

— T e le fo n am i połąozono Berlin z Dreznem. Grło 
przeohodzi czysty i zrozumiały. Komunikacja wszystkich 
zadawalnia.

— F ila n tro p i. .  Ten pan wiele łea osuszył
— Jest filantropem ?
— Ni j — ale fabrykantem chostr1 de nosa.

— M iędzy s łu g am i. — Coż Marysia, czy je­
szcze jesteś w tej samej słnżbic ?

— Ale gdzietam; powiadam ci, tak mnie wszę­
dzie kochają, że k n ż d  a pani pragnie mnie ohoó na 
dwa tyg dnie dostać i dlatego musiałam w tym kwar­
tale jnż dziesiątą słnżbe zmieniać."

* M in iste r d r . P ra ż a k  wrócił wozorai rano do 
Wiednia, a hr. Taaffe dzisiaj.

* P o w ró t n astęp cy  t ro n u  arcyksięoia Rndolfa 
do Wiednia z polowania w Grelioji zapowiedziany 
jest na sobotę 22. b. m.

* M ianow an ia . Rada szkolna krajowa zamiano­
wała rzeozywistego nauozyoiela dotychczasowego w 
Czerniechowcaoh, Stanisława Jnzwę, rzeozywistym 
nauozyc elem n.iemjąoym tejże szkoły ; tymczasowego 
nauczyoiela w Smykowcaoh, Mikołaja Barnę, rzeczy­
wistym nauozyeieiem szkoły etatowej w Ludwikówce ; 
tymczasowego nauczyciela, Henryka Koehlera, w Wy­
sokiej, rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej 
w Wysokiej.

* K o n k u rs  rozpisano na posadę prowizorycznego 
nauczyciela starszego przy seminarjnm nauozyoielskiem 
męzkiem w Krakowie z płaoą roczną 1000 zł. i z do­
datkiem aktywalnym w kwocie reoznej 300 zł. j#dr°k 
bez prawa pobierania dodatków pięeioletniob
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Teatr, literatura i muzyka.
T e a tr . Dzieła dramatyczne olegają niestety 

tej samej chorobie, co wszystkie inne dzieła na­
szego wiekn — cierpią mianowicie na przesadną 
reklamę. Czyetfr handlowy hnmbng czepia się za­
równo dzieł mizernych, jak i dzieł większej war­
tości, i prowadzi je z takim hałasem trąb rekla­
mowych na targowicę teatru, że nie umiesz sobie 
zdać sprawy z ntworn wedle rozgłosu, jaki mn 
nadano, lecz musisz dopiero sam go zobaczyć na 
scenie lnb przynajmniej przeczytać

Przesadna reklama zaszkodziła takie przed­
stawionej u nas wczoraj po raz pierwszy trzyakto­
wej komedji E. Paillerońa p. t. „Myszka." Tyle 
rozgłosu nadały jej pisma paryskie, tyle zamie­
szczono rycin z przedstawienia „Myszki" itp , że 
publiczność zdała od Pary ła wyrobiła sobie mi- 
mowoli wyobrażenie, i ł  to jest rzadkie arcydzieło. 
Taka z góry' powzięta opinia zaszkodziła wczoraj­
szemu przedstawieniu; publiczność bowiepa opu­
szczając teatr, zapytywała sama siebie nie -bez 
pewnej wątpliwości: Czyż to istotniś arcydzieło ?

Odłóżmy na bok dwa ważns względy, t, J. 
pierwszy, i i . Paillsroa-pisał swą komsdję dla u- 
patrsonych z góry znakomitych artystek paryskich 
i dla p. Wormsa jako przedstawiciela Maksi de 
Simiers — i drugi, że wytworność kenwersaoyj- 
nsgo języka franonskiego niknie w znacznej czę­
ści choćby w najstaranniejszym przekładzie. Poza 
tern poecstanie przecież zawsze rzecz główna, za­
łożenie,' szkicowanie charakterów komedji, rozpro­
wadzenie fibuli, układ scen. Otóż, uprzytomniwszy 
sobie najwyborniejsze nawet przedstawienie „My­
szki*, nie moglibyśmy się zgodzić na uznanie jej 
za arcydzieło.

Ze założenie nie jest całkiem nowem, z te­
go iadnemn autorowi nie można robić zarzutn, 
bo i na założeniu jak świat starem można zbudo­
wać nowe arcydzieło. Główny też pomysł .M y­
szki* ł. j. wykazanie, że światowiec 3 6 -letn i, 
który przBbył wiele awantur miłośnych, może je­
szcze po raz pierwszy i to gorąco pokochać — 
ora przedstawienie nam kobiety w tej chwili kry­
tycznej, gdy jest jsszcze prawie dzieckiem, i za 
dziecko przez wszystkich nważana, a przecież zbu­
dziła się już w niej kobieta — wszystko to jnż 
było, a przecież mogłoby jeszcze być i bardzo 
zajmnjącens i bardzo nowem. Otóż pa tym pun­
kcie nie możemy przyznać Pailleronowi mistrzow- 
stwa inwescji: jego „myezka" nie ma tyle stron 
nowych, ażeby się - bardzo różniła dd innych, li­
cznych postaci tego krojn — jego Maks okazuje 
się bardzo bliskim krewnym n. p. „Paryżanina* 
Gondjneta, a możfc i nieco niżej od niego stoją­
cym — a ciężka nieco faktura komedji j  humor 
t a i  subtelny, że w znacznej części Jak słaby bu- 
bukiet francuskiego wina zwietrzał już w przekła­
dzie, nie przyćzyniąją się do obudzenia wielkiego 
z“ijęcia. Zgroza to jest wobec Paryża — lecz 
doprawdy widzieliśmy słuchaczy, którzy ziewali 
na Wczorajszej premierze...

Szczególniej ciężką i za długą jest ekspozy­
cja, tj. cały akt 1. Mamy tam aż trzy dłngie o- 
powiadania, które mimo całego ożywienia osoby 
mówiącej' i najwybredniejszej dykcji, nie są prze­
cież w stanis zastąpić istotnej akcji. Podnieść zaś 
interes sztoki, polegającej tak dalece na wykwin- 
tności konwersacji, mogą chyba tylko jedni Pary- 
żanie, którzy w ogóle stworzyli komedję konwer- 
sacyjną.

Krytyk, stary wyjadacz teatralny, który 
właściwie ąznka na sconie nie tego co w niej jest, 
lecz raczej tego, ce w niej być nie powinno — 
może niewątpliwie śledzić z interesem wszystkie 
trzy długie akty — w których mówiąc nawiasem 
i stara jedność miejsca z szczególną konsekwencją 
została zachowana —  bo są tam misterne szcze­
góły przeprowadzenia; wątpimy jednak, czy w ca­
łej sali widzów budziła ona dość żywy interes, 
i czy można jej długie powodzenie przepowiedzieć. 
Był to najprawdziwszy succes d'estime, który zna­
lazł najlepszy swój wyraz w deść skąpych okla­
skach, pomimo, iż widownia była przepełnioną. 
Ktot dodał uszczypliwie, że cały sens moralny 
sztuki jest reklamą dla nauki rysunków, bo kto 
wie czy odtąd podlotki nie zechcą portretować 
swych najmilszych i — krzywdząc biedną .Mysz­
kę" — gnbić u m y ś l n i e  swych albumów.

Przedstawienie wczorajsze nie podniesie sztu­
ki, a wątpimy, czy jakiekolwiek późniejsze ją po­
dniesie, gdyż mówiąc ■wiczerze, nie mlmy perso- 
naln, któryby mógł ją  en maitre wykonać. Osobi­
ste 'w arunki pa ni StachoWiezowej np., odznaozają- 
eej się skądinąd wysokiemi zaletami artystyczne­
mu, nie odpowiadają w zupełności pojęciu dro­
bnej, ledwie co rozwiniętej .Myszki". W zglę­
dnie najlepiej wywiązały się z swych co prawda 
najłatwiejszych ról pani Żelazowska w roli Pepy 
i pani Cichocka w roli pani de Moisand. Całość 
— pomimo starań, przynoszących zaszczyt talen­
towi p. Żelazowskiego, pani Staęhowiczowej, pani 
Nowakowskiej i  pani. Kwiecińskiej, (do roli swej 
całkiem źle zastosowanej) — ciągła się w nużą- 
cam tempie i nie wyszła poza ramy mierności...

St.
\— R e p e r t o a r  t e a t r a l n y .  Dzisiaj „Baron 

cygański", operetka w 8 aktach Straussa. — Jutro 
w piątek po raz drugi „Myszka", komedja w 3 ak­
tach Paillerona. —  w  sobotę „Błazen królewski* 
operetka w 3 aktach Mullera. — W niedzielę po po­
łudniu o pół db 4tej „Krakowiany i górale" obraz 
ludowy w 3 aktach Kamióskiego. Wieczór „Kapelusz 
słomkowy", komedja w 5 aktach Labiche’a. — W po­
niedziałek przedstawienie składane : 1) pe raz pierw­
szy „Wyznanie" (L’av#u) dramat w 1 akoie Sary 
Bernb&rdt. 2) „Skrzypce czarodziejskie", operetka w 
1 akcie Offenbacha 3) P« rai drugie „Pomyłka pana 
Lambineta", komedja w 1 akcie Meilbaoa i Hale- 
vsgo. ■ ;

— W Ł o d z i  założony będzie od 1. października 
br. stały teatr polski. Łódź ma przeszło 150.000 
mieszkańców przeważnie Niemców, którzy posiadają 
swój teatr i licznie do niego uezęszetają. Teatr pol­
ski znalazł opiekunów, którzy dopomagać mu będą 
subsydjami. Kierownictwo artystyczne pewierzoneth 
zostało p. Łucjanowi Kośoieleckiemu. W trupie tej 
słoionej z 21 mężczyzn i 16. kobiet znajdują się 
między innymi: Ćwikliński, Feldman, Knapczyński, 
Liedke, P ieter, Winkler l panie: Pioher, Rótrńska, 
Rutko wskauWyrwiozówna.

— W S efii otwarto w sali dawnego ratusza miej­
skiego narodowy teatr bułgarski. Miasto uchwaliło 
subwencjonować pierwszą swoją stałą scenę kwotą 
10.000 franków rocznie.

Niezawodne pod tym względem wskazówki daje 
statystyka lekarska psborswa dla Królestwa pol­
skiego.

— P. H e n r y k  R o d a k o w s k i  w ciągu mie­
siąca wykończy już swe obrazy, mające przyozdabiać 
gmach sejmowy. Są to płótna, których długość wy­
nosi razem 17 metrów, a które będą naklejone na 
ścianach sali sejmowej. Przedstawiają one ozterech 
prawodawców : Mojżesza, Solona, Likurga i Justynia­
na, przsdzielonycb między sobą pięcia alegoryeznemi 
obrazami, przedstawiającemi w postaciach ludzkieb 
rolnictwo, przemysł, handel, nankę i sztukę. Oprócz 
tego na rogaeh umieszczone będą dwie postacie, 
z któryon jedna wyobrażaó będzie „Wiarę", jako 
podstawę moralną, a druga „Pracę*, jako podstawę 
matsrjalną życia społeczeństw.

— „ S z e r m i e r z  p o s t ę p o w y "  podręcznik dla 
nauki szermierki — opracował na podstawie zasad 
przyjętych w szkołach wojskowyoh Kazimierz Bryła, 
porucznik 62 bat. obr. krajowej Stanisławów 1888.— 
Dziełko e 60 stronach objętości, opatrzone arkuszem 
starannie wykonanych rycin powinno byś pożądanem 
dla wszyStkioh lubowników szermierki, dawnioj tak 
bardzo u nas rozpowszechnionej, a dziś nieststy pra­
wie sauiedbanej zupełnie.

— K o ń  k u r s  „L u t n  i". Nadesłanych dotych­
czas utworów chóralnych . jest dwadzieścia, a miano­
wicie: 1, Korab. „Dziwna fajarka", chór męzki. 
2. Duch i praca. „Tyś mi mówiła", chór męzki. 
8 Ter ąrdua ad astra. „Pieśń o Warszawie", chór 
mięsząny z tow. fortepianu. 4. Principiis obsta. 
„Pieśniarz", chór mięsząny z tow. skrzypców i for­
tepianu. 5. Pro publico bono. „Grajek czarodziej­
ski1, chór męzki. 6: Dalibor 44. „Do Zosi", chór 
męzki. 7—9. bez godła. „Żołnierz", „Oj koszlawa 
babuleńko", „Kiedy ptaszki pod niebiosy", chóry żeń- 
eirie i męzkie. 10. Głęboko octy dtiew ic toną. 
„Tajemnica", chór męzki 11. Smutno , gdy nowy 
grób wyrasta z Mierni. „W dzikim stepie", chór 
męzki. 12. Koniec witńcey dtieło . „W noc księży­
cową", chór męzki. 13. N ajpiękniej sta  pieśń nie- 
uceona. „Pieśń sokołów polskich", chór męzki. 14. 
Piękność, miłość i poetja. „Wśród szumu lasów", 
chór męzki. 15. i 16. Poray■ „Dola", chór kobiecy 
z tow. fortepianu, „Dzika balada", chór mięsząny. 
17. Gsem chata bogata tem rada. „Wiatr", chór 
mięsząny. 18. A rs et labor. „Barkarola" na chór 
mięssany z tow. fortepianu. 19. i 20. Z  ojetystej 
n iw y . „Dwie piosnki* na chór męzki.

Zarząd „Lutni" przypomina wszystkim kompo­
zytorom. iż termin konkursn upływa z niem d. 30. wrzs- 
śnia i konstatuje, ii dotychczas żadnego utworu ru­
skiego nie nadesłano.

— W y k ł a d u  p r a w a  p r y w a t n e g o  a u- 
s t r y j a c k i e g e ,  prof. dr. Ernesta Tilla, wyszedł 
II. tom (zeszyt I.). Zsszyt ten zajmuje się prawem 
własności. Znajdujemy więc tn traktat o pojęciu pra­
wa własności, o t. z. podzielonej własności, o pod­
miocie i przedmiocie prawa własności, e spółwłazno- 
ści, ó zniesiśńin spólności, (rozdział I.) o wykonywa­
niu prawa własności i ograniczeniu tegoi tak ze 
względu na dobro powszechne jak i z* względn na 
intsrsż osób prywatnych, (rOzdz II.) o posiadaniu 
prawa własności, o władztwie faktycznem, o przed­
miocie i podmiocie posiadania rzeczy, o nabyciu po­
siadania rzeozy, a to jednostronnem i przenośnem, 
(rozdział III.) o posiadaniu nprzymiotnionem tj. o po­
siadaniu prawntm, posiadaniu w dobrej i złej wierze, 
(rozdział IV.) wreszcie o powstaniu i nabyeiu prawa 
własności, o rodzajach nabycia własności, o przybytkn 
naturalnym, sztneznym i mieszanym. — Cena tego 
seszytn wynosi 1 zł. 60 ct., tom I. zaś kosztuje S zł. 
80 ot. Do nabycia u antera we Lwowie i we wszyst­
kich kiięgarniaeh.

— W i k t o r y n  S a r d o n  napisał nową cztero* 
aktową komedję. Ani treść ani tytnł nieznane są je­
szcze dziennikom paryskim, wiadomo jsdnak, iż pra­
wo wystawienia nabył „Yaudeyille"

Dział ekonomiczny.

— P. W ł a d y s ł a w  W ś o ie k l io a  ogłosił bro­
szurę pt.: „Czy się wyradzamy?", w której rozważa 
„■tan sił flzycznyeh i zdrewia ludności Galicji i Kró­
lestwa polskiego w porównaniu z innymi krajami 
wsohodnio i zaehodnio-europejBkimi,ł. Warszawska 
Gateta Polska pisze o tej broszurze:

„Wbrsw lekkomyślnym, na gruntownych pod­
stawach nieopartym wywodom niektórych dziennika­
rzy warszawskich, auter dochodzi do wniosku, że 
na szczęście nietylko się nie wyradzamy, leez prze- 
oiwnis, stajemy się coraz zdrowszymi i silniejszymi.

K o m is ja  ta r g a  zbożow ego we Lwowie 
zwraea nwagą członków sekcji chmielarskiej To­
warzystwa gospodarskiego, tudzież wszystkich pp. 
plantatorów chmielu w kraju, że d. 3. i 3, pa­
ździernika br. podczas targn zbożowego we Lwo­
wie odbędzie się połączona z tymże wystawa 
chmielu krajowego wraz z premiowaniem, na któ­
ry to  cel ministerstwo rolnictwa udzieliła 5 sre­
brnych, a 5 bronzowych medalów państwowych. 
Wszelkie zgłoszenia, tndzież cbmiel przeznaczony 
na wystawę, należy m dsyłaćdo komisji targu zbo­
żowego we Lwowie.

S p raw o zd an ie  z ta rg n  zbożow ego n a  
E le p h rz u . K r a k ó w  d. 18. września. Wsku- 
tsk niższych notowań zagranicznych i nasz targ 
dzisiejszy był Błahszy, przy dowozach dosyć zna­
cznych. Geny w ogóle nie uległy zniżce, jednak 
chęć do kupna zmniejszyła Bię, wskutek czego 
część dowiezionego zboża złożoną została w skła­
dach tutejszych.

Płacono la  pszenicę białą od 7.70 do 8.30 
zł., za żółtą od 7.75 do 8.30 zł., za czerwoną od 
7.75 do 8.30 ił., za żyto od 5.80 do 6.25 zł., 
za jęczmień od 6.— do 7.25 zł., za owiss ed 
5.20 do 5.60 zł. (z akcyzą.) — WBzystko za 100 
kilogramów.

S ta n  w k ła d e k  kasy oszczędności miasta Ko­
łomyi wynosił z dniem 81. grudnia 1887 n 2464 
stron .zł. 854.085 ct. 69, od 1. stycznia 1888 do 
31. sierpnia 1888 włożyło 968 stron zł. 402.834 
ot. 54, ekaoitalizswany procent w I. półroczu zł. 
19.380 ct. 71, razem 3432 stron zł. 1,276.300 et. 
94; wyjęło saś : 748 ztron zł. 305.780 ct. 63. Stan 
wkładek z dniem 81. sierpnia wynosi: u 2684 stron 
sł. 970.520 ot. 31.

W  z b a n k ru to w an e j fa b ry c e  R e issa  w 
L iee in g a  miał Laeuderbank wiedeński mieć wię­
cej niż'1-miljonowy udział. Oszacowanie zafanto- 
wanych przez Laenderbank magazynów na 350.000 
złr. jest za wysoki#,- tak,, strata będźie daleko 
większą, niż to Laenderbank zapowiada.

Laeuderbank zaskarżył Alberta Reissa, fa­
brykanta w Liesingn, przed sądem karnym o oszu­
kańczą krydę jakoteż z tego powodu, że zafanto- 
wane przez Lńnderbank magazyny wyrobów fa­
bryki liesingskiej, znalezione zostały do połowy 
próżne. Na wczorajszem zgromadzeniu wierzycieli 
masy Reissowskiej wielu wierzycieli oświadczyło, 
że postępowanie Lfinderbanku w sprawie tego 
bankructwa wymierzone jest na oszukanie wie­
rzycieli. {Kur. Lw.)

H aussa ru b la  trwa dalej. Dnia 18. bm. o- 
siągnął rnbel na berlińskiej giełdzie kurs kasowy 
215,60 i knrs ultimo 214.25 m arek; we Wiedniu 
notowano 1.28. Zwyżka ta tem bardziej musi dzi­
wić, że nastąpiła w chwili, w której carski kan­
clerz skarbu zadekretował bilety kredytowe w wy­
sokości 15 mil. rubli, zarządzenie, po którem ra­
czej wszystkiego innego możnaby się spodziewać, 
niż polepszenia rosyjskiej walnty.

Ju b ileu szo w a  w y staw a ow oców we W ie­
d n iu  rozpoczyna się d. 3. października br. w ślad 
naszych ogłoszeń poprzednich, prosimy uprzejmie

wszystkich wystaweów, ażeby raczyli jak najspie­
szniej przysłać nam wykazy przedmiotów do wy­
stawy przeznaczonych, a zarazem donieść:

1) w jakiej okolicy (np. górskiej, podgór­
skiej, podolskiej, równin lnb dolin; Dniestru, Sa­
nu, Bugu, Prutu, WLły);

2) w jakiej glibie (zimnej, gliniastej, pia-
szczysto-gliniastej, brunatnej, czarno - rudawej, 
czarno-iłowatej opoczystej);

3) czy w położeniu ochronnem, (zaiłoniętem 
od burz i wiatru) lnb nieochronnein (wystawio- 
nem na burz*) drzewa owocowe wychowano.

Zarazem prosimy szanownych P. T. produ­
centów, którzy mają na zbyciu większą ilość e- 
woców, ażeby niezwlekali z ogłoszeniem onych.

Konsygnacje owoców, drzew owocowych, ja­
rzyn i owoców suszonych wystawić się mających, 
raczą szanowni P. T. wystawcy nadesłać do k i- 
miaji krajowej pewsrechnej wystawy owocowej, n- 
lica św. Szymona nr. 2. I. piętro, poczem odwro­
tni* odsgzleray im certyfikaty i karty legityma­
cyjne dla uzyskania pięćdziesiąt procentowego u- 
pnstu frachtowego i biletów jazdy dla osób, które 
konwojować zechcą swe wysyłki do Wiednia. Naj­
dalej dnia 25. tego miesiąca należy wysłać pa­
kunki koleją, przets usilni* prssimy e pospiech. 
Z komisji krajowej powszechnej wystawy owoców.

T arnopo l: pszenica 7.10 do 7.70, śyto 5.— do 
550, jęczmień 4 — do 6.50, owies 5’— do 560, groek 
5.50 do 10.—, wyka 4.30 do 4.75, rsopak 10.— do 12-—, 
Inianka —.— do —.—, koiiezyna ozerw. 37'— do 44.—, 
koniczyno biało 80.— do3 4 —, koniczyno szwedzko 80.— 
do 35.—.

Podw ołoozjeka: pszonico 7’— do 7 70, Zyto 5.—
do 5 50, ięczm. 4.— do 6 50, owioo 5*— do 5 50, greeh 
5.10 de 9.—, wyko 4.50 do 5.10, rzepak n. 10.— dc-11*85, 
lnionko —. do —.—, koniczyno czerwono 36.— do 44.—, 
koniczyna biało 30 do 34.—, koniczyno oawedzk* 28 — 
do 35 -

C zerniow et: poienieo 7.— do 7*30, żyto 4 35 do 
490, jęczmień 4.— do 6.—, owies 3.30 do 4.—, grook 
4.40 do 9.— wyko 4.10 do 4.80, rzepak 10 — do 1115, 
lnionko — — do — , koniczyno czerwono 35 — do 
43.—, koniczyno biało 31.— do 3 5 —, koniczyno uwedz. 
—.— do —.—. tymotko 20*— do 30*—,

Wszystko io  100 kilo netto bez worki 
Ckwiel zo 56 kilo leee Lwów 95.— do 135 — 
Okewito io  10.000 litr. pre. loee Lwów —.— do

Chmiel ciągle poszukiwany. Buch handlowy zaezy- 
no się znown oijwiaó.

S ta n  zb io ró w  i  zasiew ów  w  A u s tr ji .
Ministerstwo rolaietwa ogłasza następujące spra­
wozdanie za czas do początku września: Niepo­
myślna anra w cztsie od polewy lipca, opóźniła 
znacznie zbiór p s z e n i c y  i j ę c z m i e n i a ,  
którego też nieukcńozone jeszcze w wielu miej­
scach w czasie nadejścia sprawozdań. O w i e s  w 
północnych okolicach przeważnie zebrany, w pa­
śmie śro Ikcwem zaś w znacznej części znajduje się 
jeszcze na pnin. Rezultat jego w ogóle dobry, w 
Galicji średnio dobry. Jakość pozostawia prawie 
wszędzie dość de życzenia. K u k u r u d z a  na wy­
brzeżu istryjskiem piękna, w krajach alpejskich za­
powiada zbiór dobry. W północnym jednak Tyroln 
obawiają się, iż już nie dojrzeje. Na Bnkowinie 
obliczają plon jej jako średni, w Galicji jako słabo 
średni. G r o c h  w Styrji i na Morawie dobry. 
Inne r e ś l i n y  s t r ą c z k o w e  częściowo jnż 
zbierane z pola, w wieln jednak miejscach jeszcze 
nie tknięte, zapowiadają dużo słomy a mało ziar­
na. Zgnilizna k a r t o f l i  przybiera eorai większe 
rozm iary; zbiór icb wypadnie prawie wszędzie 
słabo, a nawet źle. Stan o u r a k ó w  c u k r o ­
w y c h  i p a s t e w n y o h  ogółem zadowalający. 
L e n w Anstrji i Czechach dobry, na Bukowinie 
średni. C h m i e l  już zrywają. W Czechach jest 
on w części debry, częścią słabo-średni, w Styrji 
średni, w Galicji słabo średni. W i no g r a d  za- 
pewiada zbiór słabo średni.

Z ta rg ó w  zbożow ych . Po ożywieniu się 
handlu zbożowego w ostatnich dniach sierpnia na­
stały obecnie chwile spokojnych tranzakcyj, a na- 
wst spostrzedz się daje pewna obniżka cen w po- 
równanin z cenami ubiegłego miesiąca. Konsu­
menci zaopatrzywszy się z powodu deszczowej po­
ry podczas zbiorów w znaczne zapasy, wyczekują 
na razie dalszej konjuuktury i nie zgłaszają się 
ze znaczniejszemi żądaniami na targach zbożowych, 
pozostawiając spekulacji swobodne pole działal­
ności. Drugą ważniejszą przyczyną obniżki cen 
zbożowych jest bezwątpienia znaczna sprzedaż 
zboża zebranego w porze deszczowej i dlatego 
nienadającego się do dłuższego przechowania na 
składzie. Ponieważ zaś cena towaru lichszego 
oddziaływać mnsi chwilowo na cenę lepszych i 
wyborowych gatHnków, łatwo zrozumieć, dlaczego 
ceny zbożowe w ogólności się obniżyły pomim# 
niepomyślnych wiadomość o rezultacie tegoro­
cznych zbiorów w Europie i w Ameryce. Refe­
rent ekonomiczny Pester Lloyda  doradza też pro­
ducentom wstrzemięźliwości w pozbywaniu zebra­
nych płodów, albowiem ceny zbożowe podniosą 
się prawdopodobnie w najbliższej przyszłości.

P e te r s b u rg  19. września. Według półurzę- 
dowych wiadomości postanowiły dyrekcje kolei 
rosyjskich na naleganie rządn zniżyć taryfy prze­
wozowe dla zboża, przeznaczonego dla eksportu 
za gr-uicę. Rząd rosyjski spodziewa się przez to 
podwyższyć eksport zboża rosyjskiego.

E m is ję  ty to n io w y c h  losów  se rb sk ic h  
zapowiada wiedeński Bankyerein na czas około po­
łowy października r. b.

W yw óz s p iry tn s n  z A ustro -W ęg ier. Wy­
wóz okowity z monarchii austro-węgierskiej w r. 
b. znacznie się zmniejsza. Od 1. września 1887 
r. do 1. lipca r. b. wywieziono tylko 3105,097 
hektolitrów, podczas, gdy w tym samym czasie 
1887 r. aż 7,663.420 hektolitrów. W szczególno­
ści zaś wywieziono:

z Węgier z Przedlit. 
od wrześ. do lipc. 1887 r. 3,524.670 — 4,138.750.
„ „ „ „ 1888 r. 1,181 936-1,923.161.
w roku 1888 r. mniej o 2.342 784—2,225.589. 
czyli w całej monarchii 4,558.323 hektolitrów 
mniej. Powodem zmniejszenia się wywozn jest na­
kładanie ceł ochronny eh w państwach sąsiednich 
i konkurencja okowity rosyjskiej, rumnńskiej i 
niemieckiej.

Z P e te rs b u rg a  donosi Nowoje W remia , że 
od 1. października r. b. główny rynek spirytuso­
wy Hamburg przestanie być porto franco, co o- 
gromnis ntrudni wywóz rosyjskiego spirytusu do 
Niemiec. W r. z. jak wiadomo Hiszpania, główny 
rynek kousnmcyjny dla spirytusu, ustanowiła cło 
w ilości 75 franków od 100° spirytusu bezwodne­
go. Cło rzeczone zwróciło się główpie przeciwko 
eksportowi z Carlsbame w Szwecji, albowiem im ­
porterów ie niemieccy zdołali uprzedzić termin 
wprowadzenia nowej taryfy. Podobno główna, fir­
ma w Carslbame (Smith et C.) poniosła przy tem 
straty olbrzymie, zkąd wynika obawa, że i drogi 
rynek spirytusu rosyjskiego mnsi zmniejszyć swo­
je operacje... Powyższe względy mogą bardzo u- 
jemnie wpłynąć na wywóz surówki z Rosji.

W iedeń  16. września. Przypędzono na dzisiejszy 
targ bydła rzeźnego 2584 sztuk opasowego, 758 
sztuk z passy i 112b sztuk chudego. Pomiędzy temi 
z Galicji przypędzono 320 sztuk opasowych, 149 
sztuk chudych, z Bukowiny 614 sztuk opasowych. 
Ogółem przypędzono o 400 sztuk mniej, a z samej 
Galicji e 602 mniej niż zeszłego tygodnia. Targ był 
niezwykle ożywiony Ceny podniosły się przecięoiowo 
o 2 zł. Nie sprzedano 142 sztnk. Płaeono: gali- 
cyjsko-bukowińskie woły opasowe po 50 do 59 zł., 
za towar przedni 60 do 62 zł., węgierskie woły 
opasowe 52 do 59 z ł , za towar przedni 60 de 
62 zł., a z innych krajów koronnych woły opasowe 
52 do 59 zł., a za towar przedni 60 do 63 zł., 
krowy 50 ie 56 zł., stadniki 50 do 52 zł. za ce- 
tnar metryczny. Bydło chude 21 zł. do 116 za sztukę

Umm „Gazety N arodow ej.
P eset d. 20. września. Jak donoszą z 

okolic, zamieszkałych przez Rumunów na 
Siedmiogrodzie i południowych Węgrzech, 
ogromne panuje między nimi rozjątrzenie 
przeciw Madiarom z powodu zasądzenia je ­
nerała Dody. Zwłaszcza dla prostego ludu 
rumuńskiego jest Doda jako jenerał cesarski 
bożyszczem. Nienawiść zwraca się także prze­
ciw żydom, gdyż z nich i Madiarów składał 
się aradzki sąd przysięgłych, a wyrok zapadł 
jednomyślnie.

B erlin  d. 20. września. Potwierdza 
się, że naczelnik hamburskiej firmy 0 ’Swald 
był powołany do ks. Bismarka, aby zdał spra­
wę o stanie posiadłości tej firmy w Afryce 
wschodniej. Kanclerz nadzwyczaj się zajmuje 
wszystkiemi niemieckiemi kolonizacjami i 
plantacjami w Afryce. — Słynny podróżnik 
afrykański, Schweinfurth ma się udać do Je­
menu (w południowej Arabii) dla studjowania 
rośliny kawy w jej pierwotnej ojczyźnie; 
wszakże aż do Jemenu pojedzie z przewódz- 
cami wyprawy niemieckiej do Emina baszy. 
Słychać jednak, że on będzie wodzem tej 
wyprawy.

B e r l i n  d. 20. września. Arcyks. Al­
brecht, w. ks. Mikołaj i książęta bawarscy 
byli obecni wczoraj na zakończeniu mane­
wrów pod Mńnchenbergiem, poezem pożegnali 
się z cesarzem Wilhelmem, który odjechał na 
polowanie do Hubertusstocku i powrócili do 
Berlina, gdzie odbył się pe południn obiad 
na zamku królewskim.

H a m b a r ę  d. 20. września. Z powodu 
zbliżania się walnych wyborów do sejmu 
pruskiego objawił się między duńską ludno­
ścią północnego Szlezwiku ruch ogromny. 
Prenumerata miejscowych dzienników duń­
skich wzrasta o tysiące, a dzienniki wyszy­
dzają wszystko co niemieckiego, nawołując do 
obrony języka i narodowości duńskiej. W ka­
żdej prawie wsi ustanowiony jest już ajeut 
duńskiego komitetu wyborczego. Niemcy tam­
tejsi nie ważą się ruszyć.

D elie  (na granicy Alzacji) d. 20. wrze­
śnia. Onegdaj znaleziono w Suarce, na tery- 
torjum francuskiem, zwłoki żandarma niemie­
ckiego z przestrzeloną piersią. Śledztwo w y­
kazało, że żandarm ten sam odebrał sobie 
Życie.

P a k * y i d. 20. września. W liście, wy­
stosowanym do księcia Yalori, oświadcza Don 
Karlos, że się wcale nie wyrzeka praw swo­
ich do korony hiszpańskiej. O ile w tutej­
szych kołach legitymi8tycznych słychać, sto­
sunek Don Karlosa do panującej obecnie dy- 
nastji jest taki, że aż do pełnoletności ma­
łego króla nie przedsięweźmie nic dopóty, 
dopóki stronnictwo republikańskie cicho za­
chowywać się będzie. Nie ma też mowy, aby 
pretendent abdykował, a to przez ożenienie 
jego syna Don Jayme z jedną z infantek.

B u kareszt d. 20. września. Półurzę- 
dowo zapowiadają fortyfikowanie miasta Bu- 
zeo (na północny wschód od Bukaresztu). 
Arcyks. Karol Ludwik przywiózł do Sinai 
list ces. Franciszka Józefa, zapraszający kró­
la rumuńskiego do Wiednia na czas pohytu 
cesarza Wilhelma.

S in a j a  d. 20. września Arcyks. Karol 
Ludwik z małżonką odjechali ztąd wczoraj 
wieczór.

O
esa

W ied eń  dnia 20. września 2 godz. 18 m. po­
południa. Akoje kredytowe 313*50. Akcje alpejskie 
Tow. górniczego — .— . Akoje węgierskie Banka 
kredytowego 306*50. Akoje Banka anglo-aastrja- 
ckiego 116 50. Akoje Unionbanku 218*25. Akcje 
kolei Karola Ludwika 207*— . Akcje kolei Półno­
cnej 247.75. Akcje kolei Południowej (Lombardy) 
106.75. Akcje kolei Alfoldzkiej — *—. Akcje kolei 
Państwowej 251*80. Akcje kolei Lw.-Czem. 22175. 
Akcje kolei węg.-północno-wschodniej 161*50. Losy 
komunalne wiedeńskie 144 75. Akcje Tow. tureckiego 
114*25. Galio, oblig. indemniz. 104*75. Akcje kolei 
północno-zachod. (lit. B. Elbethal) 197*25. Losy re- 
gulaoji Cisy —.— . Akcje Banku dla krajów koron­
nych 228*25. Akcje Bankrereinu — .— . Rosyjski rubel 
papierowy 126*75. Losy prem. węg. — .— .

4a/io®/(i Renta wspólna 8180. 5°/0 renta austr. 
papier. 97 65. 4®/, renta austr. złota — .— . 4®/° 
renta węg. złota 101*— . 5*/» renta węg. papierowa 
90 80. Napoleondory —.— . Marki niem. 59*50.
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Wiadomości giełdowe.
Lwów, dnia 20. września. (Z Izby handlowej.)

<£>
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3
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I. Akoje za sitnkę.
płacą

Kolej galio. Kar. Lndw. 200 zł. m. k. . . 206 50 
Kolej Lwow.-Czer.-Jaeeka po 200 zł. w. a 220 50 
Banku hipotecznego gal. po 200 zł. w. a. 275*—
Banku kredyt, gnlicjjikiego po 200 zł. w. a. — *—

II. Liety zastawne za 100 słr. 
Bankn hipotecznego galieyjekiego 6•/„ . . —•—

5®/. . . 99*50
„ „ gal. 5®/„ wyl. 10®/, pr. 102 25

Banku krajowego 4*/»*/• lo<- w 51 1. . . 93*—
Towarzystwa kred. galio. ziem. 5®/, . . 101*40

„ kredyt gal. ziem. 4% . . . 9410
„ kred gal. ziem. 5% los. w 37 1. 101*40
„ kred. g. ziem. 4°/0 los. w 41V, 1. 91*25
„ kredytowego gal. ziem. 41/,®/,

los. w 52 1..................................
„ kred. gal. ziem. 4®/„ log. w 561.

III. Listy dłużne na 100 zł.
Gal. Z. kred. włośo. w likw. (d. 6 pr.) 3•/„ —*— 
Gal. Z. kred. włość. (d. 5®/„) 2 ' / JL . . . -  —  
Ogóln. roln. kredyt, zakł. dla Gal. i Buk.

6®/0 los w 15 l a t ......................... —
IV. Obligi za 100 zł.

Indemnizacyjne galicyj. 5•/, m. k. . . .104*25
Kom. banku krajowego 5% w. a. I. em. . 100*— 
Pożyczka krajowa z r. 1673 6®/, w. a. . . 103*25 
Pożyozka krajowa 1833 4‘/,°/e ........................ 91*35

209*50
223 59 
281*- 
' 216*-»

100*50 
103 25 
9 4 -  

102 40 
95*10 

10240 
92 50

94.80
90*—

95*80
91*50

57 50 
48*-

V. Losy.
Losy miasta Krakowa . . .  
Loey miasta Stanisławowa . .

VI. Monety.
Dnkat holenderski . . .
Dukat cesarski . . . .
N a p o le o n d o r ....................
Pófimperjał rosyjzki 
Bubel rosyjski srebrny 
Bubel rosyjski papierowy 
100 marek niemieckich 
Srebro za 100 złr. . • . 
Knpony w srebrze • ■ •

5.71 
5.73 
9*60 
986 
136 

1*277, 
59 30

P rzyjecha li do L w ow a
dnia 20. wrteśnia 1888:

Bnbiyka „Nadesłane" nie poohodzi ed Bedakeji 
która też ładnej odpowiedzialności za nią nie przyjmuje.

N a d e s ł a n e

Ostatnie notowania produktów, 
t  dnia 20. września 1888,

Lw ów . pezenioa 7.20 da 7*80, łyto 5.15 do 5*60 
jęczmień 5.50 do 7.— , owiez 5.15 do 5.75. grooh 4.50 de 
10 05, wyka 4.50 do 5.—, rzepak 10.50 do 11*— Inianka 
— T de — , koniczyna ozerw. 38. — do 45.—, koniczyna 
biała 32.— do 35.—, koniezyna szwedzka 80.— do 36.—

Świeżo wyszła broszura p. t.: „G aze ta  N a­
ro d o w a  o w y k u p n ie  p ra w a  p ro p in ac ji"4 i jast 
do nabyoia po cenie 30 c t. za egzemplarz franco 
w księgarni G u b ry n o w icza  i  S c h m id ta  w e 
L w ow ie .

Mamy zaszczyt donieśó Szanownej P. T. Pn- 
bliczności, że otworzywszy

M oskw a d. 20. sierpnia. Najbogatsi 
i najpoważniejsi kupcy tutejsi subskrybowali 
znaczny fundusz na założeuie nowego wiel­
kiego dziennika całkiem niezawisłego dla pro­
pagowania idei nieboszczyka Katkowa. Reda­
ktorami mają być jenerał Czernajew i prof. 
IłłowajBki.

P etersb u rg  d. 20. września. Jak z 
Woroneża słychać, chłopi po skończeniu tam­
tejszego jarmarku ogromny rozruch sprawili. 
Zburzono budy bazarowe, plądrowano domy, 
i rozbito kasę jednego bankiera, z której 
75.000 rubli zabrano.

L ondyn d. 20. września. Jak z Kon­
stantynopola donoszą, zapowiedziana podróż 
cesarza niemieckiego do Wiednia i Rzymu 
wywołała w Porcie wielkie zaniepokojenie. 
Porta odniosła się do Petersburga i Paryła, 
i z obu miejsc otrzymała tę samą radę, aby 
na wiosnę przygotowała flotę swoją. Według 
D aily News rosyjscy mężowie stanu zalecają 
rozbiór Afganistanu między Rosję i Anglię 
z powodu, że Abdurrhaman jest bez chara­
kteru, Iszak chan pijakiem i obaj zarówno 
rządzić nie są zdolni. — Według telegramu 
Timesa z Zanzibaru, eskadra niemiecka wy­
płynęła ztamtąd ku wyspie San Mauritius 
(czyli Ile de Bourbon).

K openhaga d. 20. września. Król 
grecki odjechał wczoraj ua Warteumńude do 
Berlina, zkąd się do Aten uda. Wkrótce ma 
tu przybyć królewicz następca grecki.

E. Turczyński i L. Tyrowicz.

Ciągnienie 1. października r. b.

na lo sy  m iasta  W ied n ia
G ł ó w n a  w y g r a n a  s ł r .  200.000

sprzedaje po z łr .  3*75 za sztukę

AUGUST SCHELLENBERG
Dom bankowy i kantor wymiany we Lwowie

ulica Karola Ludwika 1. 1 . 39

najczystsza 
w o d a  m i n e r a l n a

SZCZAWA-ALKALICZNA
napój stołowy orzeźwiający

skuteczny bardzo przy chorobach gard ła , katarach 
żołądka i pęcherza.

Henryk Mattoni. Karlsbad i Wiedeń.

105*50
101.-
105 — 
92*35

24 — 26 —
33*50 36*—

5 81 
5.83 
9.70 
9.96 
1.48 

1.29*/, 
6030
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Hotel Żoria. J. Kulagritof z Petsreburga. A. My­
słowski z Koropca. J. Jędriejowicz z Litatyna. E. H&- 
seu5erl i  Wiednia. H. Biegerewa z Gorajowie. Wł. Brauer 
z Wiednia. B. Barkassy i  Wiednia, k. hr. Goiss z Wie­
dnia. J. dr. Jakubowski z Krakowa.

Hotel Angielski. G. Januszkiewicz z Siedlisk. W. 
Switiciowski z Gródka. W. Lindenbaum z Drohobycza. 
C. Badsr z Langenargen. S. Sheybal z Iwanie.

Hotel Krakowski. L. Lohre z Białego kamienia. 
H. Feuereisssl z Uniatycz. F. Janas z Doliny. A. Bielski 
z Chyrowa. J. Szczerba z Brodów. Z. Łapiński z Mielea. 
E. Romaukiewicz i B. Kuzyan z Faszerówki F. Gąsio- 
rowski z Chorostkowa. B. Miejski z Nadwórny.
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p rz y  u l ic y  P a ń sk ie j  1. 17
przyjmujemy wszelkie zamówieuia w zakres tego za* 
wodu wchodzące.

Zapewniając z góry za sumienne Wykonanie i 
ceny przystępne, polecamy się łaskawym względom 
Szanownej P. T. Publiczności i kreślimy się z wszel­
kim szacunkiem
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4 GAZETA NARODOWA z Piątku dnia 21. Września 1888.

Pociągi kolejowe.
Podług zegaru lwowskiego. (Od 1. czerwca 1888 r.)

Przychodzą do Lutowa.
Z Krakowa: o godzinie 8 min. 50 rano pociąg osobow,

„ 4 , 3  popoł. „ kurjerski.
„ 7 ,  15 wieczór * mięszany
„ 9 „ 28 wieczór ,  osobowy.

Z Podwołoczysk (na dworzec główny lwowski):
o godzinie 3 min. 15 w nocy pociąg mięszany.

2 ,  20 popołnd. ,  knrjerski.
„ 7 „ — wieczór ,  mięszany.

Z Podwołoczysk (na dworzec Podzamcze):_
o godzinie 2 min. 38 w nocy pociąg mięszany.

,  2 . 8  popołnd. ,  knrjerski.
,  6 ,  22 wieczór ,  mięszany

Z Czeralowteo: o god. 6 min. 40 rano pociąglmięszany.
n 8 „ — wieczór „ pospieszny.
,  11 ,  6 wieczór ,  mięszany.

Z Bełżca: o godzinie 5 min. 53 popołnd. pociąg mięszany.
Ze Stryja, Chyrowa, Krakowa, Zwardonia, Nowego Zagó­

rza, Suchej i Stanisławowa o godzinie 8 min. 26 rano 
pociąg osobowy.

Ze Stryja, Chyrowa, Snchej, Krakowa, Zwardonia, Nowe­
go Zagórza, Husiatyna i ze Stanisławowa o godzinie 3 
min. 40 po południu.

Z Budapesztu, Ławocznego, Stryja, Krosna, Chyrowa, Hu­
siatyna, Stanisławowa i Zagórza o godzinie 1 min. 35 
w nocy pociąg osobowy.

Z Hnsiatyna o godz. 8 wieczór pociąg pospieszny.
Odchodzą ze Lwowa:

Do Krakowa: o godzinie 4 min. 20 rano pociąg osobowy
„ 7 „ 20 rano „ ,
n 2 „ 28 popoł. „ knrjerski.
„ 8 , 30 wieczór . osobowy.

Do Zlmnejwody- Rudno: o godz. 4 m. 4 popoł. p. osobowy. 
Do Podwołoczysk (z głównego dworca):

o godzinie 9 min. 52 rano pociąg mięBzany. 
» ó ,  11 popoł. „ kurjerski.
,  10 „ 35 wieez. ,  mięszany.

Do Podwołoczysk (z dworca Podzamcze):
o godzinie 10 min. 23 rano pociąg mięszany

„ 4 ,  22 popoł. „ kurjerski
„ 11 5 w nocy „ mięszany.

Do Czernlowlec: o godz. 9 min. 20 rano pociąg pospieszny.
„ 9 „ 50 rano ,  mięszany.
„ 10 „ 8 wiecz. ,  mięszany.

Do Bełżca: o godzinie 7 min. 40 rano pociąg mięszany.

Do Stryja, Chyrowa, Zagórza, Stróżego i Ławocznego o 
godz. 5 min. 20 rano poeiąg osobowy.

Do Stryja, Stanisławowa, Hnsiatyna, Chyrowa, Suchej, 
Nowego Zagórza Krakowa, Zwardonia i Ławocznego o 
godz. 10 min. 35 przed poł.

De Stryja, Chyrowa, Suchej, Nowego Zagórza, Krakowa i 
Zwardonia o godz. 8 min. 10 wieczór pociąg osobowy 

Do Stanisławowa i Hnsiatyna o godz. 10 min. 8 wieczór.

Przychodzą do Krakowa :
(zegar pesztenski)

Ze Lwowa: o godz. 6 min. 30 rano osobowy; o g 2 m.33 
popoł. osobowy, o godz. 6 wieczór pociąg osobowy i o 
godzinie 9 min. 38 wieczór poeiąg kurjerski.

Z Wieliozki: o godz. 7 min. 85 wieczór pociąg mięszany.
(zsgar pragski):

Z Wiednia: o godz. 7 m. 25 rano pociąg kurjerski; o go­
dzinie 9 min. 46 przed poł. osobowy; o godz. 8 m. 48 
wieczór knrjerski; o g. 9 m. 42 wieczór osobowy.

Z P rus: o godz. 5 popoł. pociąg osobowy; •  god. 8 m. 48 
wieczór kurjerski; o godz. 9 m. 42 wieczór osobowy. 

Z Warszawy: o godzinie 7 min. 25 rano pociąg kurjerski, 
o godz. 9 min. 46 przed połud. pociąg osobowy; o go­
dzinie 5 po połndnin pociąg osobowy.

Odchodzą z Krakowa:
(zegar peszteński):

Do Lwowa o godz. 6 m. 15 rano pociąg mięszany; o godz. 
7 m. 59 rano kurjerski: o godz. 10 m. 46 przed polud. 
osobowy; o godz. 10 m. 43 wieczór pociąg osobowy.

Do Wieliozki: o godzinie 11 min 15 rano pociąg mięszany 
(zegar pragski):

Do Wiednia: o godz. 5 m. 37 rano pociąg osobowy; o go­
dzinie 6 m. 55 rano knrjerski; o godz. 9 m. zO przed 
połndn. osobowy; o godz. 3 po południu po*. osobowy; 
o godzinie 9 min. 37 wieczór pociąg knrjerski.

Do P ru s: o god*. 5 m 37 rano pociąg osobowy; o godzinis 
6 min 55 rano pociąg kurjerski; o godzinie 9 min. 20 
przed południem pociąg osobowy.

Do Warszawy: o godzinie 5 min. 37 rano pociąg osobowy; 
o godz 9 min. 20 przed południem p. osobowy; o go­
dzinie 6 min. 30 wieczór pociąg osobowy.

Uwaga: Zegar krakowski wyprzedza pragski o 22, 
zaś peszteński o 4 minuty.

Przewodnik po Lwowie.
GMACH SEJMOWY, codziennie, po poprzedniem 

zgłoszeniu się n zarządcy gmachu.

MUZEUM ZAKŁADU NAR. IM. OSSOLIŃSKICH 
od godziny lOej do lszej przed południem, 
od 3eiej do 5tej po południu, we wtorek i 
i piątek. Wstęp wolny.

MUZEUM PRZEMYSŁOWE w ratnszu, codziennie 
od godziny 9tej do 6 te j : wstęp w poniedzia­
łek 50 ct., w inne dnie 30 ct., w niedzielę 
i święta wstęp wolny.

MUZEUM IMIENIA DZIEDUSZTCKICH przy 
ulicy Teatralnej 1. 18. etwarte dla publicz­
ności w święta i niedzielę ed godz. 10 do 11 
w środę i sobotę od godz. 1 1 do 3 Wstęp 
wolny.

NIEUSTAJĄCA WYSTAWA sztnk pięknych, plac 
św. Dncba, w dnie powszednie 80 ct., w nie­
dzielę i święta J5 et.

BIBLIOTEKA UNIW ERSYTECKA, eodiiem ie z 
wyjątkiem dni forjalnycb.

Ogłoszenia drobne.

RUDKOWSKI powrócił* Iwonicza i roz­
począł lekcj* tańców i gimnastyki

Rynek 12. 32

CERATY, dywsny, wszelki* obicia powo­
zowe, polec* najtaiiej handel S. Wy­

szyńskiej ni, Ormiańska 26. we Lwowie.

DOM z  ogrodem do wynajęci* 
październik*, ulic* Kochanowskiego

ed 1
86. j

Pularesów, Wortczków i Sakiewek, Instru­
mentów muzycznych, Harmonik, Skrzy 
piec, Gitar, Cyter, Hyrophonów, Strun 
znakomitych i wszelkich przyborów do 
reperacji fortepianów, w handlu pod 
fiirmą A. SEDLAK we Lwowie przy ul. 
Sobieskiego 1. 9. Łaskawe zamówienia 
uskuteczniają się natychmiast. 12

KAMIENICA 1887

pierwszorzędna do nabycia, korzystna, za gotówkę lub w zamian 
na folwark. —  Bliższe u p. PoLińskiego, biuro poleceń.

-  \|O W O  załoieny skład p ip ieru  F.

DYREKCJA ezkoty i Towarzystwa Tka-Jyew skiego we Lwowie, ulica . 
czów w Blatowi* poleca P. T. Szano- mioka liczb* 2, (Hotel Zorża).

Niża 
Akade- 

42
wnej Publiczności swoje 
webowe od 15 do 26 złr

wyręby, płótna,'
., płótna zwykłe.ifbBLW IE wszelkiego rodzaju wykonuje 

pedwójn* prześcieradłewe, ręczniki, o b r u - j^jak najrzetelniej Emil

c L
sy, aerwety, 

lust i na głewę
fartuszki, cbnstki do noeaJCzarneckiego 3. 

chnstki do okrycia,,'

K arge ulica 
4 ’

płóeienka kolerowe, sztruksy, dymki, se-AkKETYIE bardzo trwałe pod względem
"chy i t. d i"be ty , jaketeź materjału, poleca Pra

r»- 
Praco-

OGŁO SZEN IE.
Wydział Związku stowarzyszeń ogłasza ninieiszem

K O ł T K T T E S
na posadę

S e k r e t a r z a  Z w i ą z k u .

1882

Od kandydatów wymaga się dokładnej o ile możności praktyoznej znajomo­
ści organizacji stowarzyszeń zarobkowych i gospodarczych, ustaw odnoszących 

oraz rachunkowości przrietei tak przez Towarzystwa
geltueh płótna konopne, drelichy
Próbki i cenniki na żądanie franko po-jWD'a obuwia Jakóba Zawady, ulica Ły-się do tych stowarzyzzeó, oraz rachunkowości przyjętej" tak 
sełamy. 45 jczakowska l. 13 Zlecenia z prewinoji|saliczkowe, jakoteż Towarzystwa produkcyjne i handlowe.

^uskutecznia się w jak najkrótszym czasie. 14 Posada ta, do której przywiązaną jest ręczna płsca w kwocie 1.500 złr., ma
J   ' być na rok pierwszy nadaną pro* izerycznis,

i trycykisl de zbycia _Ry- A |LEANDER 6-letni, bardzo dobrze utrzy- Podania należyci* udokumentowane należy waosić wprost na y c e  Patrona
” m in j za 3 złr. do sprzedania B l i ż s z a  Z wiązku stow zarobk. i gospod. Dr. Tadeusza 8kałkowskiego (gmseh To

FORTEPIAN do wypożyczenia. Przybory
de szermierki i i  ..............................

nek 12. 1. piętro. 31

FORTEPIAN w dobrym stanie je it 
sprzedania. Bliższa wiadomość ulisa 

Łyczakowska 1. 41 u Organisty. 3

(j 0 wiad. u dazorcy domn Piekarska 29 22

OBIADY, śniadania i kelssje smaszn* i 
zdrewe w restauracji i mleczarni Pau

Gr u n t  p*d
wyas, 700 sąż*i. de 

Murarska (Bajki) 1. 9.

budowę z ogrodam oweco-ly u> ' “7.
sprzedania. Ullo.!*”  niskie.

Isuraeji 
j l in y  Jaworskiej, Ormiańska

kredytowego z:emskiege) najpóźniej
W. Biechofiski,

Pr*:es Wydziału.
2. Ceny bar- 

21

_ owarzystwa
de 31. października b r.

Dr. T. Skałkowski,
Patron Związku stow. zarobk. i gospod.

Bednara,
lu lita  Akademicka, otrzymał na skład 

najlepsze tutki eygaretowe. 17
Ha n d e l  k o r z e n n y  Jana

u
PANNA uzdolniona do haftu znajdzie za- 

jęeie u C. Muller, 
grodowa) 1. 6.

uliea Lelewela (O. 
26

HANDEL konfekeji 
dam skich:

PRENUMERATĘ'na wizystki* dzienniki 
całego św ata po eenach redareyjnych 

Biur* dzieaaików ul. Karola 
Dostawa szybka 

punktualna i akuratna. 23

przyjmuje 
Ludwika 9. we Lwowie.

i różnych strojów 
Kapelusze i potrzeby do 

takowych, wstążki, kwiaty i pióra, para­
solki, potrzeby do haftu i izyeia, okrycia, 
garnitury futrzane i t. p. stara, renomo­
wana firma, z wolaej ręki z pewodn zwi- 
■ięeia zaraz pod korzystnemi warunkami 
do sprzedani* w Zaleszczykach. A drss: przyjmuje wszelki# zamówienia 
Anna Padalewtka (w Zaleszczykach). 44

2 v £ I ł s : o ł a ó  C r l l z i s ł s : !  
r e s ta u r a to r ,

który przez szereg lat utrzymywał 
Hotelu Angielskim, obj

1874
renomowaną restaurasję w dawnym 
ł  w niedziele 16. b. m.

iRACOWNIA sukień damskich Marji M* 
tyaiewisz, nliea Łyez.kuwska

JAN M EISENHELTER otworzył Prac# 
wnię sukien męzkich przy ulicy So­

bieskiego 80 gdzie przyjmuj# wszelki* 
zamówienia, wykonując tikowe jak najrze­
telniej i najspieszniej. 40

JEDYNA FABRYKA bilirdów we Lwo- 
wi* Maurycy i Jan Andrastek, ulica 

Grodzickich 1. 3.
pszczołami i miodem za

miarkewsńszych
■ajspieszniej.

ceuaek i

1. 16 
po najn- 

wykonuje jak

Restaurację w  Hotelu Francuskim I
p r a s y  p l a o u  M n r j a o l r l m .

W ykwintna kuchnia. W yborne tru n k i. P rzy jm uje też abonam ent.

K A I I I R I C A
na sprzedaż

Bliższa wiadomość w magazy­
nie jubilerskim isss 

W -go  S trze leck ieg o
Ryuek  45.  we Lwowie.

z  w y ż s z e m  w y k s z t a łc e n i e m  
z patentem i rekomendacją, sznka 
posady w jakiejkolwiek bądź
okolicy. Posiada oprócz nauk 
szkolnych, języki: francuski, nie­
miecki, angielski, muzykę i ry
suuki. Adres: A. B. Rohatyn.

1880

A N G I E L K A
poszukuje umieszczenia w lepszym domn 
jako nauczycielka języka angielskiego 
albo tewartyszka. Po niemiecku ni# nmis, 
natomiast mówi dobrze po franenekn. 
Pośrednictwo wykluczone. Polecenia zna­
komitych domów szlacheckich. Adres 
Miss Andrews, Kircbberg a n  TTechsel, 
Aspang Bahn N. Oesterr. 1884

!! w  ln o g r o n a  s to ło w a  I !
Groszki, śliwki, turkostawy, w pięciokilo-
wąm opakowaniu po ifr. 1*60 rozioła frinco za 

zaliczką
Franki & Co Werszec połnd Węgry.

Asystent farmacji
znajdzie natychmiast umieszcza­
nie w aptece obwodowej Edwarda 

Stenzla w Kołomyi. 1875

K i l k a  pni *
. . . 

mość w biórze dzienników ulica
Ludwika 9

miereą eenę są do sprzedania. Wiado- 
..............  • • -  ■ - Karola

39

PRACOWNIA sukień damsk. A. Tralki 
we Lwewi* przy ulicy Kopernika 1. 16 I 

wykonuje wszelkie rebesy w zakroi kra- 
wueeeyzny damskiej webedząee. po naj-1 
umiarkewańizyeh cenach i według naj­
nowszego krejn. 10

POSZUKUJE się lekeyj gry na fortepia­
nie. Piekaraka 29. Stróż wskaże. 1

PRACOWNIA sukień damskich Antonin; 
Mfiller, ulica Kaleeza 1. 1. 11

Ka m ie n ic a  do sprzedmia.
u właśe, ulica Sesptyekiego 1.

Lu d w i k  d i e s i n g
rotmistrz

emerytowany c. k 
przy pociągach wojskowych 

zmarł w roku bieżącym w Wiednin, po­
zostawiwszy majątek ekoło 4S.000 złr. w 
a. wynoszący, którego kuratorem adwokat 
nadworny i aądowy P. Dr F. Kallmui 
w Wiednin zamianewanj został. — Po­
nieważ nieznani apadkobierey żp. Die- 
ainga, jak z papierów pe tymże pozosta­
łych wnioskować można, prawdopodobnie 
w Galicji się znajdują, przeto z upowa­
żnienia p. Kuratora masy spadkowej i. p. 
Ludwika Diesinga zapraszam wszystkich, 
którzyhy itb ie  jakiekolwiek prawa do tej 
maiy spadkowej rościli, aby celem za- 
siągiięcia bliżizych informaeyj względaii 
wykazaaia iwyeh praw  spadkowych w mej 
kancelarji (we Lwowie ul Sykitutka 1. 
JA zgłosić się eheteli — Dr. Stanisław 
Bieliński,.adw. kraj.  *3

W iadsm ośójpKACQąy-yjA #bQWi4 męzkiego, damsk. 
12 7 | t i  dla dz.eci pod firmą Franciszek Mer- '

ta  przy uliey Łyczakowskiej 1. 
nuje takowe pe esnach jak 
pniej szych. ___

M I S I U
Zdrojowisko i Zakład wodoleczniczy.

M T  Sezon od 1. M aja.
Kąpiele solankowe, borowinowe i słoneczne, H ydroterapia, Elektryka, 

— Knehnia w Zarządzie własnym, poczta loee.
Dr. A. Aledwey.1839

Tylko 3 złr.
najodpow iedniejszy

podarek o k o liczn o śc io w y
(Upominek po umarłych).

ka cygarniczek papierowych 
garetowych A. Gawłowskiego
rjac i 8. _________

Ma l a r z  pekojowy i
b' '

kośeieluy. bardzo 
Ibiegły w swym zawedsis, wykonuj# 

wszelkie roboty tak aa prowincji jaketeż 
w miejseu po priystępnyeb eeiaeh z wiel 
ką starannością i szybkością. Porozumie­
nia listowne pod adresem : Jan Rajehel 
Łyczaków 13. Lwów. 34

10, wyks-
n a j p r z y s t ę -  

6

PIÓRA z* skrzydeł gęsieh ikupnję w wię- 
kszyeh i najmniejszych ilościach fabry-

i tutek cy- 
Plac Ma- 

33

POCZTMTSTRZE 
chętne do

sie się pod adresem: 
restante Sambor.

lub pocztmistrzyuie 
zamiany posad raczą *gło-|

Portrety naturalnej wielkości
według każdej fotografii nadesłanej. Za­
datek 1 zł. Gwarantuje się najwierniejszą 
podobiznę. Fotografia nie będzie uszko­

dzoną. Czai dostawy 10 dni. 
Premiowany zakład artystyczny

Siegfried Bodascher
we Wiedniu, 920

II. grosse Pfarrgasse 6.

P r e m i o w a n a  
na wystawach światowych

Londyn 1862, 
Paryż 1867, 
Wiedeń 1873, 
Paryż 1878.

FORTEPIANY NA RATY 
w* WIEDNIU i na PROWINCJI. 

KONCERTOWE, SALONOWE i KRÓT 
KIE także pianina z fabryki znanej fir­
my eksportowej Gotfned Cramer, Wilh. 
Majer we Wiednin ed zł. 380, 400, 450, 
500, 550, 600 do 650 zł. Fortepiany in­
nych firm zł. 280 de 350 zł. P i a n i n o  
od 350 zł. do 600 zł. 1069
Clavier - Ver8chleiss n. Leih-Anstalt A 
Thierfelder, Wiedeń VII. Bnrggasse 71.

Z nakom itą jesien n ą

B R Y N D Z Ę
liptawską 1825

poleca handel

§ t *  M a r k i e w i c z a
we Lwowie, w rynku 1. 42.

i

„Zamiana"

SKŁAD płóeien korezyńskieh D. Kośnier- 
skiege, ul. Kopernika 24. 16

SKŁAD gotowych sukień
v ‘ '

różnej jaksści 
własnego wyrobu do sprzedaży, jako 

też i wypożyczenia na bale, wesela i t p. 
posiada Olga Kolbnizewska ulica ókarb- 
towika 1. 18.

Nakład wodoleczniczy
Dr. C H R A M IE C

na w rzesień, październ ik  
i zim owe m iesiące 

cen y zniżone.

WINOGRONA
k u racyjne lsrn

Badenu i V6slau, świeże i dojrzałe, 
wysyła po 2 złr. 50 et. za 5 kil* kosz, 

franeo do każdej stacji pocztowej za 
pobraniem

Antoni ILiess
w  Kaden, pod W iedniem .

Skład kawy
A rtn ra  K ośc lck łego

ADMINISTRACJA w PARYŻU, 
Boulevard Montmartre nr. 8. 
P A ST Y L K I do T R A W IE N IA

wytworzone ze źródeł soli Vichy. Przy­
jemnego smakn o niezawodnym akntkn 
przeciw kwasom i upośledzonemn trawieniu.

SOLE YICHY do K Ą P IE L I
Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, któ­
re nie są w stanie ndaó się do Yichy.

Dla uniknienia fałszerstw żądać należy, 
ąby na wszystkich produktach znajdowały 
sie znaki: Kompanjl wód Vlohy.

Dostać można we Lwowie w apt. P. Mi- 
kolascba, E Mendrochowitz i Goldbauma 
l Wewiorskiego. 1204

I Najlepsze Czernidło

na calem 1868 śwlecle.

St. Fernolendt
■ w  T V i ® d L n l - u . ,

za pomoeą tego aaernidła etraymnje 
się w jednej ebwili bes natężenia naj- 
piękif jesy połysk, nie psuj# on* skó­

ry ale nadaj* jej wielką trwałoóó. 
Dostanie prawie w# wszystkich han­
dlach monarchii austro-w ęgierskiej.

Z powoda wielu beswarteścio- 
wyoh nailadowań, u p ra n a  się Szan. 
Pnbliezność. aby wyraźni* żądała wy­
roku F em olcndta, i trlke  ten jake 
prawdiiny uanawała, Który posiada 

powyższą markę i moje nazwisko 
St. Fernelendt.

W E  L W O W I E
Chorążezyzua 1. 22. 

otrzymał wproet od producentów 
z Ameryki południowej

świeży tran sp o rt

NAJLEPSZEJ KAWY
1376 i sprzedaje takową 

p o  o e n ie  h a r t o w n e j  

we Lwowie;
1 kilo 1 złr. 70 ct. i 1 80 franko.

na prowincji:
4*/» ki. 8 złr. 70 ct. i 9-15 franko.

Odbiorcom nad 50 kilo opust.
„Ni* mam wcale tych gatunków ka­

wy, które drudzy pod nazwą moje­
go godła egła8zają.u *

S s S H H I H  I M I M M M M M *

w doborowych 
gatunkach pole­
cam najtaniej i 
rozsełatn f r a n e  o 

woreczkach 5-kilowych

N A W ?
w wnrArz

Santos żółta pospolita 
Domingo bis da 
Portorico zielona dobra 
Kuba zielona bardzo dobra 
Lagrnayra bardz* dobra 
Ceylon plantacyjna, drobna 

„ „ gruboziarnista
„ „ perłowa

Jaw a złotawa aromatyezna 
Moka arabska silna 
St. Jago zielona najprzedniejsza

8 — 
840 
9 — 
9.60 

10-~  
10.40 
1080 
1080 
10.80 
10.80 
11.20

H A N D E L  1449

fst. Markiewicza
we Lwowie, w Rynku I. 42.

Najlepsze M i  eygaretowe peleea
A. GAWŁOWSKI

Lwów, plae M arjaeki 8.

’A SEZON jesienny i zisiewy wielki wy- 
I bór kapeluszy daaskieh peleoa Maga- 
n mód ped firmą Seidler 1 Karpińska, 
ac Kapitnlny. 27

\IA JT A Ń S Z E  źródło do nabycia wszel- 
l l  kich potrzeb do szycia, haftu i krawiec- 
czyzny damskiej Wełny, Bawełny i Nici do 
do robót drutowych. Włóczki, Harasu, 
Filozeli. Sznelki i Paciorek, Haftów na 
kanwie, atłassie i aksamicie, Rzsźb 
z drzewa z wycięciem na haft, Wstążek, 
Wypustek, Wstawek, Szlarek i Korenek, 
Mydeł, Perfum, Grzebieni i Szczetek.

Marka udziala lekcje gry na 
fortepianie za przystępną eenę. Bliższa 

wi.demeśe Ryaek 1. 29. I. piętro w is-y is  I 
drzwi wehodnwyeh. _____

UCZENICA 
f

W KONCESJONOWANEJ szkole mu-U 
zyeznej Wład. Mańkowskiego, ul. Ko- 

ralnicka 1 8 .  we Lwew e, r o z p e c z y n a  się 
kura gry >a cytrze, cytrze amyezkowej i 
aa fortepianie, z dniem 1. września b. r 
Bliższe warunki w lokalu azkolnym

łhTSZELK IE rebety wehedzące w zakres 
W  złotnietwa przyjmuje, ręozac za do­
kładne i piękne wykończenia, Kazimierz 
Poeehe, pl. Bernardyński 15,_______ 'zO

WIK T domowy w Rynka 1. 23, I. 
w oficynach nr. 1.

O g ło szen ia  d ro h n e  po  eenele  od  w y razu  p rz y jm u je , 
n in is tra e ja  „ G a c e ty  N a r .“  u l .  Ł y czak o w sk a  3 .1  Biur© d z ień  
iw  u ll« a  K a ro la  L u d w ik a  9.

Z aproszenie do przedpłaty .
Przy zbliżającym się nowym kwartale poleeamy w Strzelni# na Kujawach 

Wyehodzącą gazetę polskn-katolieką pod tytułem :

„ f ( A D « O P L A * I i “
kosztująca razem z dwoma bszpłatnemi dodatkami ,,M atka chrzcśelańska“ i „N a­
sza gazetka" tytko jedne markę kwartalni*.

„Nadgoplanin* wychodzi *o Środę i Sobotę i jest gwdzien wszechstronnego 
poparcia, 1883

Z dniem 25. września b. r. wchodzi w życie 
świeżo urządzony

Pierwszy zakład
czyszczenia (prania) bielizny

za  pomocą, m aszyn  w yrob u  k ra jow ego
p o m y słu  p . Jó ze fa  Iw a n ic k ie g o

we Lwowie, przy nlicy K rzyw ej 1. 8. w parterze.

p e l e e a

wypróbowane i  niezawodne środki 
kosmetyczne

odszczególnione 7 medalami zasługi i 2 dyplomami uznania.

Woda ateńska, zapobiega tworzenia się łupieżu i a  głewle, tiyw ia, 
* utrwala barwę i połysk włesew. Flaksn 80 *t.

Olejek chino-taninowy.
flaszki można spostrzedz skntek. — Cena 1 zł. 20 et.

Esencja miętowa do płukania ust,
rzeźwiająeege smaku i zapaebu, bardzo korzystnie w pływ a na dziąsła  
1 zęby — Flakon 50 ct. — —

Proszek roślinno-alkaliczny, w w s I S ^ r i e w ?
białość, usuwa kamień i kwasy, które sprowadzała ból i próehnienie zębów 
Pudełko 30 i 60 ct._________________ ________  ________________

ORIENTAlINA (pudr płynny)
nadaje twarzy piękną i przyjemną białość, odświeża płeó i kenierwnje. 

Cena 1 złr., gąbeezka 10 ct.

B ia łe  i  p ię k n e  r ę c e !  I
otrzymuje się po k i l k u r a z o w e m  n a t a r e i u

K R E M E M  J b i O ^ L I N J S T Y M
słoik 80 centów. <377

GRYSIK toaletowy do mycia rąk
dla wydelikatnienia zgrubiałego naakerka. Pudełko 25 ot.

Proszek do czyszczenia paznogei
dla nadania białości, różowego odcienia i pięknego połysku. 

Pudełka 25 et.

Nabyć można, we LW OW IE w sklepach w łasnych: ul. Koper­
nika 1. 3, hotel Enropejsk i ulica H alicka róg W ałowej. W KRA­
KOWIE Sukiennice 1. 20. W CZERNIOWCACH Ryuek 1. 2, 

oraz we wszystkich pierwszorzędnych sklepach i ap tekach.

IDCOGOGC

Galicyjskie PRZEDSIĘBIORSTWO ASFALTOWE 
i Fabryka ulepszonych tektur ogniotrwałych do krycia dachów

S z e l i g i .  -  Ł y s z i i e w i c z a ,
I n ż y n ie ra  we Lw ow ie, ulica K o ry tn a  1. 13. wprost kościoła św. Marcina.

Wykonywa wszelkie reboty asfaltowe w zakres przedsiębiorstwa wchodząc*. Osusza asfaltem, jake jedynym 
(rodkiem zwanym dotąd w technice, najbardziej zawilgocone ściany w mieszkanlaoh, asfaltuje fu n d a m e n ta  do­
m ów  d la  z a b e z p ie c z e n ia  m u rów  od  w llg o o i.

Fabryka poleoa : 1886
Wysokie gatunki ulepszonych Tektur ognlotrwałyoh do krycia daohów, płyty Izolacyjne (izelirplaty). Lak 

asfaltowy do konserwacji tektur, smolę deitylowaną angielską T erra-O ottę  z najpierwszych fabryk. Roboty 
asfaltowe i krycie dachów, wykonywa się przea majstrów specjalistów umyślnie z zagranicy sprowadzonych, udzie- 
lająu długoletnią gwarancję Metr □  pokryoia dac u tekturą wraz z pomalowaniem likiem asfaltowym 50  o e a t ó w .

Zamówienia na rob"ty w Krakowie przyjmuje Józef Zaplatalski, Ryn-k główny.

Galie. Bank kredytowy
we Lwowie przy ulicy Jagiellońskiej liczba 3.

począwszy od dnia 17. listopada 1885

w y d a j e 1374

ASYGHATY KASOWI
4°|0 z 30-dniowem wypowiedzeniem 
5°|o z 90-dniowem wypowiedzeniem

Przeńrnk nie będzie epłaoony.

Wydawca i odpowiedzialny redaktor Juliusz Starkel. Papier z fabryki Czierlańsktej. Ż drukarni i litografii Pilllera i Spółki. (Telfeonu Nr. 174 A).


